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Uchwała KC WKP (b) 


poświecona Międzynarodowemu Dniu Kobiet 


Kobieiy ZSRR i krajów demokracji ludowej — awangardą w walce o pokój 


Moskwa (PAP)-KC WKP(b) ogłosił uchwałę, po-! 


święconą Międzynarodowemu Dniu Kobiet-8 marca 


KC WKP(b) stwierdza, że w roku | 


bieżacym naród radziecki obchodzi 
Międzynarodowy Dzień Kobiet w 0- 
kresie akcji wyborczej do Rady Naj 
wyższej ZSRR, w atmosferze poteż- 
nego zrywu działalności politycznej 
i produkcyjnej robotników, chłopów 
i inteligencji, 

Uchwała Wskazuje na ogromne 
zdobycze, uzyskane przez kobiety ra 
eckie w ustroju socjalistycznym 

Kobiety radzieckie 

— bohaterki pracy 

SĘ z 
socialistycznej 

Kobiety radzieckie biorą udział 
we wszystkiech gałęziach budownic- 
twa socjalistycznego, we wszyst- 
<ich dziedzinach życia politycznego, 
"połecznego, gospodarczego i KUIIU-4 
ralrego. 

277 kobiet deputowanych wchodzi 
w skład Rady Najwyższej ZSRR w 
ostatniej kadencji, ponad 1.700 Ko- 
biet piastuje mandaty deputową-' 
nych do Rad Najwyższych republik 
związkowych i autonomicznych. 9- 
koło 500 tysięcy kobiet wybranych 
zostało da miejscowych rad delega- 
tów ludu pracującego. 

Kobietę radzieckie Kkroczą w 
pierwszych szeregach współzawo 
dnictwa socjalistycznego, w prze 
myśle,. tennsporcie i rolnictwie, 
Przeszło 37% tysiecy kobiet pra- 
cuje, na stanowiskach inżynierów 
i techników, dziesiątki tysięcy ka 
biet zajmują stanowiska przewo 
niczących kołchozów, pracują. ja- 
ko traktorzystki 


Gz 


ferm hodowlanych. Kobiety w 
ZSRR stanowią niemai że polo- 
wę ogólnej liczby fachowców z u 
kończonym wyższym wykształce- 
niem, - 

Za wybitne prace w dziedzinie nau 
ki, techniki, |iferatury i sztuki 289 
kobietom radzieckim przyznano PRE 
MIE STALINOWSKIE. Około 300 
tysięcy kobiet - nauczycielek oraz 
przeszło milion kobiet - lekarek i 
felczerek, pielegniarek i sanitariu- 
szęk pracuje ña polu oświaty ludo- 
wej i ochrony zdrowia. publicznego. 

„Ponad pół miliona kobiet radziec- 
kich posiada zaszczytne odznaczenia 
rządowe — ordery i medale ZSRR, 
1.600 kobiet uzyskało tytuł BOHA- 
TEREK PRACY  SOCJALISTYCZ= 
NEJ. 


„Matki- bohaterki” 

Kobiety korzystają w Związku Ra 
dzieckim z szeroko rozbudowanego 
systemu ochrony macierzyństwa. Zą 
szczytny tytuł „matki = bohatarni” 
otrzymało w ZSRR 30.750 kobiet, a 
2,770.000 odznaczono „medalami ma 
cierzyństwa”. 

Państwo wypłaca corocznie kilka 
miliardów rubli tytułem *Łasiików 
matkom, mającym kilkoro dzieci, 

Kobiety radzieckie, w tym samym 
stopniu, to i meżczyźni. korzystają z 


państwowej opieki społecznej; piat- | 


nych urlopów, bezpłatnej pomocy le 
karskiej, bezpłatnego nauczania w 
szkołach ogólnp = kształcacych i za 
wodowych. chwała podkreśla, że 
jedynie w raku 1949 państwo wy- 
datkówało na te cele ponad 110 mi 


i kierowniczki | liardów rubli 


W sp 
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naukowców i chłopów w Poznaniu 


POŻNAŃ (PAP) — Pod hasłem 
„Ścisły zwiazek nauki z praktyka 
przyśpieszy budowę socjalizmu“ — 
„Gazeta Poznańska — organ Komi- 
tetu Wojewódzkiego PZPR zorgani- 
zowała 26 bm. w Poznaniu wielką 
naradę pracowników nauki z przodu 
jącymi chłopami woj. poznańskiego. 

Wśród przeszło 200 uczestników na 
rady znajdowali się zasłużeni chłopi, 
odznaczeni za wspaniałe wyniki w 
rolaietwie, jak: Stanislaw Mazur — 


odznaczony orderem „Budowniczy 
Polski Ludowej” oraz Franciszek 
'Klauza — robotnik z PGR — odzna- 
czony orderem „Sztandar Pracy". 
Na naradę przybyli zastępca 
członka Biura Politycznego i kierow 
nik Wydziału Rolnego KO PZPR — 
tow. Hilary Chełchowski, kierownik 
Wydziału Nauki KG PZPR — tow. 
Pietrusiewicz, przedstawiciele Mini- 
| sterstwa Rolnictwa i Reform Rolnych 
władz 


óraz liczni przedstawieielo 


| wojewódzkich. 


Zasłużeni pedagodzy 


i działacze oświatówi 


udekorowani orderem „Sztandar Pracy“ 


W dniu 25 bm. w gmachu Mini- 
sterstwa Oświaty odbyła się uro- 
czystość udekorowania orderem 
„Sztandar Pracy" 19 zasłużonych na 
ukowców, pedagogów i działaczy 
aświatowych, 


Nowy Ambasador ZSRR 


złożył w Budapeszcie 
listy uwierzytelniające 


Budapeszt (PAP). W dniu 25 lu- 
tego nowomianowany ambasador ra 
dziocki na Węgrzech — E. Kisieliew 
wreczył prezydium Węgiersxiej Re- 
puniki Ludowej lsty uwierzytelnia 
jące. W przemówieniu, wygłoszonym 
z tej okazji. howomianowany amba- 
sador radziecki stwierdził, że doło- 
ży „wszelkich wysiłków dla dalszego 
posdębienia przyjażni i współpracy 
pomiedzy obu narodami, 


Mao Tse-tung 

i Czou En-lai w Czycie 

Moskwa (PAP). Agencja TASS do 
nosi: że w*dńiu 25 lutego przewoad- 
niczący Centralnego Rządu Chiń- 
skiej Republiki Ludowej Mao Tie- 
tung oraz premier Państwowej Rady 
Administracyjnej i minister spraw 
zagranicznych Chińskiej Republiki 
Ludowej Czou En-lai zairzymaj się 
wraz z towarzyszącymi lin osobami 
w drodze z Moskwy do Chin w Czy 
cie. 


Aktu dekoracji dokonał w imieniu 
Prezydenta Rzeczypospolitej mini- 
ster Oświaty dr St. Skrzeszewski. 

Orderem „SZTANDAR PRACY* 
I klasy udekorowani zostali: prof. dr 
Witold Biernawski — prorektor Ak. 
Górniczo-Hutniczej w Krakowie, 
prof. dr Feodor Marchiewski — rek 
tor U. J, dr Bogdan Stefanowski — 
prof. Pol. W-skiej, inż. Witold Stat- 
kiewicz — dyr. Zakł. Techn.-Naukv 
wych we Włocławku, Maria Woynił 
łowicz — dyr. 11-letniej szkoły w Ra 
dómiu. 

Ponadto szereg zasłużonych peđa 
gogów zostało udekorowanych orde 
rem ,.Sztandar Pracy* II klasy. 

Dokónując aktu dekoracji, mini- 
ster dr  Skrzeszewski powiedział 
m. int: 

Zaszczytne. odznaczenie Polski 
Ludowej—,Sztandar Pracy“ jest 
wyrazem uznania zasług w bu- 
downietwie ustroju sprawiedli- 
wości społecznej, Nasze wysił- 
ki w dziedzinie oświaty i nauki, 
podążają za tempem pracy gôr- 
nika, hrtnika i chłepa polskie- 
go, którzy stwarzają ekonomicz 
ne podstawy nowego ustroju. 

Jesteście pierwszą grupą za- 
szczyfnie odznaczonych ośŚwia- 
toweów i ludzi nauki, którzy 
związali swe wysiłki z wysiłka- 
mi klasy robotniczej Polski. 


jest wspaniałym wzorem dła ko- 
biet całego świata, x 


Równouprawnienie kobiet 
w krajach demokracji 
ludowej 
łównouprawnienie kobiet urze- 
czywistnione zostało w 
demakracji ludowej. 
Wołne kobiety Polski, Czecho- 
słowacji, Rumunii, Bułgarii, Wę- 
gier, Albanii, Mongolskiej Repu- 
hliki Ludowej, Północnej 
Chińskiej Republiki Ludowej i 
Niemieckiej Republiki Demokra- 
tycznej biorą czynny udział w po 
litycznym, kulturalnym i gospo- 
darczym życiu swoich krajów", 


krajach 


Korei. 


Nędza i cierpienia w kra- 
jach kapitalistycznych 
Wskazując na szczególnie wielkie 

cierpienia, które są udziałem pracu- 

jacych kobiet w krajach kapitali- 
stycznych, gdzie pogłębia się kryzys 
gospodarczy i nieustannie rośnie bez 
robocie i nedza, uchwała KO WKP 

(b) stwierdza: 

„Kabiety pracujące całego świa 
ta obchodzą w tym roku swój 
Międzynarodowy Dzień pod zna- 
kiem dalszego wzrostu sił obozu 
antyimperialistycznego. Po raz 
pierwszy w historii ludzkości po- 
wstał zorganizowany front obro- 
ny pokoju, jednoczacy sefki miio 
nów bajowników a nokój, front na 
czele którego stoi ZWIĄZEK RA- 
PZIECKT*. 


30 milionów kobiet 
walczy o pokój 


Uchwała stwierdza, że demokra-, 


fyezny ruch kobiet, w którego szere- 


gach jednoczy się juź 80 milionów 
kobiet, stanowi potężną siłę w wal- 
ce o pokój. 

W dalszym ciągu KO WKP(b) pod 
kreśla, że w awangardzie międzyna- 
rodowego demokratycznego ruchu ko 
biet w obronie pokoju kroczą kobie- 
ty Związku Radzieckiego i krajów 
demokracji ludowej. 

„Kobiety radzieckie — stwier- 
dza uchwała — powinny nadal 
wzmacniać więzy łączące je z ko- 
bietami krajów demokracji ludo- 
wej i z kobietami krajów kapita- 
listycznych i razem z nimi toczyć 
wślkę o trwały pokój, o wolność 

i demokrację przeciwko podżega- 
czom do nowej wojny”. 

KO WKP(b) wzywa organizacje 
partyjne do przeprowadzenia obcho- 


„Szczęśliwe życie kobiet radzie |pod znakiem 
ckieh — stwierdza uchwała —|sił kobiet pracujacych do wykonania 


| 


mobilizacji wszystkich 


z nadwyżka planu na rok 1950,. 

KC WKPÓb) wzywa 
bardziej zdecydowanego 
przodujących kobiet na  kierowni- 
cze Stanowiska, przypominając, że 
zagadnienie awansu społecznego ko- 
biet stanowi jedno z  najdonioślej- 
szych zadań państwowych. 


Na zakończenie KC WKP(b) po- 
zdrawia ogół kobiet pracujących 
ZSRR i wyraża pewność, że będa 
one, tak jak dotychczas, kroczyć w 
pierwszych szeregach bojowników o 
dalszy rozwój gospodarki i kultury 
ZSRR, o wielkie dzieło budowy ko- 
munizme w Związku: Radzieckim. 


do jeszcze 
wysuwania 


„Była to szkoła ducha bojowego...” 
Uroczyste zakończenie kursu 


w Państwowej Centr. Szkole POM 


-i spółdzielczości produkcyjnej . 


WARSZAWA (PAP). 26 bm. od- 
było się w Warszawie uroczyste za- 
kończenie kursu Państwowej Cen- 
tralnej Szkoły POM i spółdzielcze- 
ści produkcyjnej. Ta, pierwsza tego 
rodzaju w Polsce, uroczystość, zgro 
madziła w sali Szkoły Glównej Go- 
spodarstwa Wiejskiego, oprócz ucze 
stników kursu, wielu czołowych 
działaczy politycznych i  społecz- 
nych oraz wybitnych naukowców z 
dziedziny rolnictwa. 


Na uroczystość przybyli: sekre- 
tarz KC PZPR — członek Rady Pań 
stwa tow. Zambrowski, prezes. Ra- 
dy Naczelnej ZSL — -członek Rady 
Państwa — Niećko, minister Rolnic- 
twa i R. R. Dąb-Kocioł, minister Le 


śnictwa —  Podedworny, prezes 
ZSCh. — Ignar, wiceprezes Centrali 
Rolniczej Spółdzielni — Jańczyk i 


rektor SGGW — prof. Kieszczycki. 

Na kursie w. Centralnej Szkole, 
jak stwierdził składający sprawoz- 
danie w imieniu kierownictwa kui- 
su tow. Jerzy Teppicht — spotkali 
się chłopi i robotnicy — ludzie o ró 
żnym poziomie fachowym i posiada 
jący różne doświadczenie politycz- 
ne, lecz wszyscy związani jedną ideą 
socjalistycznej przebudowy wsi, 

Kurs rozpoczął się w początku gru 
dnia zeszłego roku. Ukończyło go 
30 agronomów POM, 49 dyrektorów 
POM i ich zastępców oraz 150 prze- 
wodniczacych spółdzielni produkcyj- 
nych. Dalszych 38 dyrektorów POM 

| zakończy szkolenie w ciagu najbliż- 
szych dni. 

Oceniając pracę uczestników kur- 
su, tow. Teppicht stwierdził. że wszy- 
stkich cechował zapał w zdobywa- 
niu wiedzy, a szczególnie w nauce 
nowych przedmiotów, do których 
należały przede wszystkim ZDOBY- 
CZE AGROBIOLOGHH RADZIEC- 

| KIEJ. 


Słuchacze kursu nie tylko pogłę- 
bili swą wiedzę, ale przede wszyst 
kim wzmocnili swoją gotowość bo- 
jowa. „Kurs był szkołą ducha bojo- 
wego pionierów spółdzielczości pra 
dukcyjnej* — oświadczył tow. Tep- 
picht. 

Następnie do uczestników kur- 
- su przemówił, przyjęty przez ze- 
branych długotrwałą owacją se- 
kretarz KC PZPR, wicemarsza= 
lek Sejmu tow. ZAMBROWSKI, 
który zanalizował zadania prze- 
woadniczących spółdzielni produk 
cyjnych i dyrektorów POM. 


W imieniu uczestników kursu dy 
rektorów POM przemawiał m. in. 
b. robotnik — ob, Żołnowski, który 
podkreślił rolę sojuszu roboiniczo - 
chłopskiego w walce o spółdziel- 
czość produkcyjną. „W walce o S0- 
cjalizm na wsi powiedział ob. 
Żołnowski — wzmocni się sojusz 
robotniczo - chłopski”, Słowa te ze- 
brani przyjęli długotrwałymi okla- 
skami. 


śpiewali Międzynarodówke, którą za 
kończono uroczystość, 


Jarosław Iwaszkiewicz 


w delegacji 


Obrońców Pokoju 


WARSZAWA (PAP) W dniu. 35 


bm. opuścił Warszawę Jarosław Iwa 
szkiewicz, udając się jako delegat 
polskiego Komitetu Obrońców Poka 
ju do Rzymu i Paryża. Delegat Pol- 
ski weźmie udział w akcji składania 
apelu o pokój przed parlamentem 
włoskim i francuskim. 


Partia Postępowa wzywa lud amerykański 


do walki o pokój, wolność i bezpieczeństwo narodów 
Przemówienie Henry Wallace'a na Kongresie w Chicago 


NOWY JORK (PAP) — W Chica- 
go rozpoczęły się obrady II ogólno- 
krajowego zjazdu Amerykańskiej 
Partii Postępowej z udziałem prze- 
szło 1200 delegatów ze wszystkich 
Stanów Ameryki Północnej, 

: Przewod- 
niczący Ame 
rykańskiej 
3 Partii Postę- 
powej "HEN- 
RY WALLA 
CE wygłosił 
na zjeździe 
przemówie 
nie, które 
transmitowa 
ne było 
przez rozgło 
śnie amery- 

i kańskie. 

Wallace podzreślił, że tzw. „do- 
ktryna Trumana“ wraz z planem 
Marshalla i wyścigiem zbrojeń ato- 


mowych doprowadzi Stany Zjedno- 
czone do ryiny finansówej i uczyni 
z nich przedmiot nienawiści przynaj- 
mniej połowy ludzkości świata. 


„Partia Postępowa — oświadczył 
Wallace — uważa tak samo, jak uwa 
żał prezydent Roosevelt — że ame- 


rykańska polityka zagraniczna po- 
winna się opierać na przyjaźni i 
wzajemnym zrozumieniu nie tylko z 
krajami Europy Zachodniej, lecz tak 
że z narodami ZSRR, Chin, Amery- 
ki Łacińskiej oraz z narodami kolo- 
nialnymi*. 

Wallace podkreślił następnie, że 
Partia Postępowa powinna współpra 
cować z rządem w celu zażegnania 
kryzysu przez rozszerzenie produk- 


dów Międzynarodowego Dnia Kobiet cji pokojowej oraz rozbudowę stosun 


Włochy — kolonią amerykańską 


Całkowite podporządkowanie gospodarki włoskiej — 
rekinom z Wall-Street 


Rzym (PAP). Według doniesień 
agencji włoskiej ANSA, odbyła się 
w Rzymie w piątek konferencja 
przemysłowców włoskich i bankie- 
rów amerykańskich w sprawie dal- 
szych koncesji na rzecz inwestorów 


( przedgiębiorstw nóytecznośi publiczne 


amerykańskich we Włoszech. W kon 
ferencji wzięli udział — były mini- 
ster handlu zagranicznego Włoch — 
senator Merzagora, reprezentujący 
włoskie koła bankowe, posiadające 
monopol w dziedzinie stosunków fi- 


podjęło długofalowe współzawodnictwo 


Dzięki pomocy Zarządu Głów- 
nego Zw. Zaw. Pracowników Sa- 
morządu Terytorialnego i Uży- 
teczności Publicznej, m. in. w 0- 
pracowaniu regulaminów współ- 
zawodnictwa, 40 przedsiębiorstw 
wżyfeczności publicznej w róż 
nych większych mi. stach na te- 
renie całego kraju podpisało umo 
wy o długofalowym współzawod- 
nictwie pracy, 

Umowy, które stanowią odpo- 
wiedź na apel górnika Markiew- 
ki. podpisały między sobą GA- 
ZOWNIE w szeregu większych 

|. miast, y WARSZAWĄ, WROCŁA 


w całym kraju 


WIEM i ŁODZIĄ na czele, Miej- 
skie Zakłady Komunikacyjne, Za 
kłady Oczyszczania Miasta ordz 
Wydziały Wodociągów i Kanali- 
zacji, Ponadto podpisały umowę 
o długofalowym współzawodnie- 
twie wszystkie wydziały admini- 
stracyjne zarządów miejskich 
Szczecina i Gdańska oraz Gdań- 
ska i Bydgoszczy. $ 

Prowadzone są rozmowy o pod 
jeciu współzawodnictwa przez 
wszystkie wydziały adminisira- 
cyjne ŁODZI I WROCŁAWIA z 
GDAŃSKTEM oraz WARSZAWY 
z ŁODZIĄJ 


z c S R e e 


ków handlowych z całym światem, 
nie wyłączając Związku Radzieckie- 
go i Chin. 

Polityka szantażu atomowego — 
powiedział Wallace — załamała się 
calkowicie, tak samo jak załamała 
się polityka amerykańska w Chinach, 
polegająca na popieraniu czynników 
antykomunistycznych. 

Wallace podkreślił w zakończćniu, 
że warunki dla pokojowego rozswzyg 
nięcia międzynarodowych problemów 
| spornych są obecnie bardziej pomy- 
ślne niź kiedykolwiek. 

Na zjeździe wygłosił także prze- 
mówienie prezes Partii Postępowej; 
hyły. gubernator stanu Minnesota 
Elmer Benson. Podkreślił on, że 
zjazd obraduje w chwili, gdy okoła 
460 tysięcy. górników amerykańskich 


walczy odważnie przeciwko antyrobo 
tniczej ustawie Tafta-Hartley'a. 

Związki Zawodowe zostały pano- 
wane przez reakcyjnych przywódców 
i bronią już nie interesów robotników, 
lecz jawnie współpracują z kołami 
faszystowskimi w Ameryce, 

W zakończenia Benson zwrócił się 
do uczonych amerykańskich z wezwa 
niem, by odmawiali pracy nad pro- 
dukcją broni masowego niszczenia 
oraz pracy przy przygotowaniach do 
nowej wojny, mogącej przynieść ko- 


rzyści jedynie monopolistom i miliar ` 


derom, 

„Musimy stworzyć — powiedział 
Benson — największą w historii Sta 
nów Zjednoczonych i najpotężniejszą 
koalicję — koalicję walki o pokój, 
wolność i bezpieczeństwo narodów. 


Chińskie Wojska Ludowe 


| wyzwoliły wyspę Namoa 


PEKIN (PAP). Agencja Nowych 
Chin donosi, że dnia 23 bm. wojska 
| ludowe skutecznie zaatakowały i wy 
zwoliły po 3-godzinnej walce wyspę 
NAMOA, w odległości około 30 km. 
na północny wschód od SWATOW. 


Wyspa ta była używana przez Kue- 
mintang jako baza morska w ece 
zakłócenia komunikacji wzdłuż wy 
brzeża Chin Południowych. Załoga 
kuomintangowska została całkowicie 
zniszczona, 


Zmiany w rządzie węgierskim 


Budapeszt (PAP). Węgierska agen 
cja telegraficzna donosi o zmianach 
w rządzie węgierskim, 

Minister finansów — Istvan Kos- 
sa, minister oświaty i wyznań reli- 
sijnych — Gyula. Ortutay i minister 


nansowych z zagranicą, przedstawi- 
ciel związku przemysłowców włos- 
kich — Quintieri i radca ekonomi- 


| czny ambasady amerykańskiej w 
Rzymie — Walmsley. 
Wobec propozycji włoskich kół 


bankierskich upłynnienia pewnych 
| należących do rządu włoskiego, a 
| unieruchomionych w Nowym Jorku, 
funduszów, przedstawiciel ambasa- 
dy amerykańskiej zażądał nowych 
koncesji dla inwestorów amerykań- 
skich we Włoszech. 

Domagał się on m. in. absolutnej 
gwarancji, że rząd włoski nie prze- 
prowadzi żadnych reform socjalnych 
i reform gospodarczych w rodzaju 
nacjonalizacji przemysłu oraz zapew 
nienia, że kapitały amerykańskie we 
| Włoszech nie będą podlegać żadnym 
| ograniczeniom i że stosowana będzie 
na rynkach włoskich t. zw. woh.a 
konkurencja między produkcją ame 
|rykańską i włoską, Żądania amery- 
kańskie oznaczają w praktyce całko 
wite podporządkowanie życia gospo 
|darczego Włoch interesom kapitału 
amerykańskiego oraz dalszą likda 
cję przemysłu włoskiego, który nie 
|jest w stanie wytrzymać kc"kuren 
leji z przemysłem amerykańskim, 


| miescie. 


| 


odbudowy — Józet Darvas uštąpili 
ze swych stanowisk. Ich prośby © 
dymisję Rada Ministrów przyjęła 
do wiadomości, i przedłożyła prezy= 
dium Węgierskiej Republiki Ludo- 
wej, które na odbytym w dniu 25 
bm. posiedzeniu przyjęło fakt ten 
do wiadomości. 

Następnie prezydium jednogłośnie 
postanowiło mianować dotychczaso 
wego sekretarza prezydium Karoly 
Olta, na stanowisko ministra finan= 
sów, dotychczasowego ministra od- 
budowy — J. Darvasa na stanowi- 
sko ministra oświaty, a dotychcza= 
sowego sekretarza wojewódzkiego 
komiietu Węgierskiej Partii Pracują 
cych w Hajdu — Laszlo Sandera na 
stanowisko ministra odbudowy. 


Reorganizacja radzieckiego 
Ministerstwa Sił Zbrojnych 


Moskwa (PAP). Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR postanowiło u= 
tworzyć Ministerstwo Marynarki 
Wojennej ZSRR. wydzielając ję z 
Ministerstwa Sił Zbrojnych. 

Ministrem Marynarki Wojennej 
ZSRR mianowany został adinirał Ju 
maszew. - 

Ministerstwo Sił Zbrojnych prze= 
miąnowane zostało na Ministerstwa 
Spraw Wojskowych. 


Komunikat 


Zawiadamiamy, że w dniu 27 
lutego br. o godz. 18, w lokalu 
Ośrodka Szkolenia Partyjnego 
przy uł. Traugutta Nr 1, odbędzie 
się kon ultacja z kolejnego tema- 
tu dła grupy samokształceniowej 
— Film i CZPB, Dzielnicy Śród= 


OSRODEK 
SZKOLENIA PARTYJNEGO 


W podniosłym nastroju zebrani od 


-— w yi 
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Artykuł ten ukazał się w 
numerze 8 (68) Organu Biura 
Informacyjnego Partii Komu- 
nistycznych i Robotniczych „O 
trwały pokój, 6 demokrację 
łudowa!*, 


W mierwszym okresie po zakoń- 
czemiu wojny klika Salazara Za 
wszelką cenę starała sie zamasko- 
wać faszystowski charakter swego 
reżimu i usiłowała sprawę przed- 
stawiać w ten sposób. że w Portu- 
galii rzekomo nie istnieje żadna dy- 
ktatura, zaś reżim Salazara prze- 
chodzi ewolucję w kierunku demo- 
kracji. Obecnie faszystowski rząd 
Salazara sam demaskuje swe nie- 
dawne psendoedemokratyczne ma- 
newry. 

Podczas wyhorów do Zgromadze- 
nia Narodowego w 1945 ù oraz w 
czasie wyborów prezydenckich z po 
czątkiem 1948 r. Salazar zastosował 
demagogiczny chwyt."udzielając O- 
pozycji prawa do wysuwania swych 
kandydatów. Rząd liczył na to, że 
uda mu się w ten sposób wywołać 
wśród szerokich mas złudzenie co 
do demokratyzacji reżimu i rozbić 
ruch demokratyczny, Demokraci 
poriugalscy, z partią komunistyczną 
na czele. zdemaskowali ten manewr 
rządu, wykorzystując jednocześnie 
możność legalnej walki dla organi- 
zacji licznych strajków i masowych 
demonstracji protestu. W walce tej 
siły demokratyczne okrzepły poli- 
tycznie i organizacyjnie, Powołany 
do życia z inicjatywy partii Komu- 
nistycznej Ruch Jedności Demakra- 
tycznej (MUD), do którego przystą- 
piły ' setki tysięcy antyfaszystów 
wszystkich kierunków politycznych, 
rozwinął ożywioną działalność na te 
renie kraju. Szeroko rozpowszech- 
niana jest prasa podziemna, wyda- 
wana przez partie komunistyczną i 
organizacje demokratyczne. 


W lęku przed narodem 

Rząd faszystowski był poważnie 
zasiraszony takim rozmachem ludo- 
wego ruchu protestacyjnego. Z po- 
śpiechem więc coing wszystkie swo 
ie „ustępstwa”. zakazał masowych 
wieców i demonstracji, rzucił woj- 
sko i policję przeciw demonstran- 
tom i strajkującym. Na uczestni- 
ków ruchu demokratycznego posy- 
pały się straszliwe represje, które 
wzmogły się szczególnie po przystą- 
pieniu Portugalii do agresywnego 
paktu atlantyckiego. Setki antyfa- 
szystów. wtrącono do więzień. W ce- 
łu wzmożenia represji rząd powołał 
tzw. Radę Bezpieczeństwa Społecz- 
nego — oticjałny organ koordynu- 
jący pracę organów represyjnych 
PIDE (tajna policja), GNR (żandar- 
mera — tzw. gwardia narodowa) 1 
PSP (policja). É A 

Ze szczególną wściekłością opraw 
cy Salazara prześladują partię ko- 
munistvemna, która prowadzi naj- 
bardziej konsekwentna walkę prze- 
ciw  faszystowskiemu reżimowi. 
Z poczatkiem 1949 r. zostali zaare- 
sztowani przywódcy partii komuni- 
stycznej Alvaro Cunhal i Militao 
Ribeiro oraz wielu innych wybit- 
nych komunistów. Aresztowani trzy 
mani są w więzieniach bez śledztwa 
i sądu, w całkowitej izolacji od 
świata zewnętrznego.  Zabroniono 
im otrzymywania paczek od krew- 
nych i wszelkiej Korespondencji. 
Ezad nie decyduje się na zorgani- 
zowanie procesu sądowego przeciw= 
ko aresztowanym przywódcom par- 
tii komunistycznej, obawia się bo- 
wiem, że na procesie zostaną zde- 


maskowane krwawe metody kliki 
rządzącej. 
Rząd wybrał inną drogę, by roz- 


prawie się z przywódcami ruchu de 
matkratycznego: polecił on opraw= 
com uśmiercać aresztowanych przy 
pomocy wyrafinowanych tortur. 
Urywkowe informacje, przenikające 
z katowni faszystowskich malują 
straszliwy obraz tych tortur. Pisała 
a nich niejednokrotnie gazeta 
„Avante“ — nielegalny „organ Ko- 
maunistycznej Partii Portugali. 
Oprawcy faszystowscy pozbawili 
uwięzionego sekretarza KC Partii 
Komunistycznej  Militao Ribeiro, 
chorego na serce i na nerki, pomocy 
lekarskiej. Dozorcy więzienni nie po 
zwolii krewnym na przekazywanie 
więźniowi nawet wody mineralnej $ 
niezbędnego dla chorego wyżywie- 
nia. Faszyści wdzierali się do celi 
Ribeiro i katowali go brutalnie. Be-, 
stie te torturami swymi zamordo- 
wały tow. Ribeiro. Żona jego Luiza 
Rodriguez na skutek doznanych cier 
pień dostała pomieszania zmysłów. 
W więzieniu faszystowskim zginął 
również jeden z przywódców partii 
koraunistycznej Jose Moreira. 
Towarzysze Alvaro Cunhal, Jo- 
se Martino, Jaime Serras, Augusto 
de Soza, Antonio Lopez, Casimiro 
de Concepssien Silva, siostry Merce 
des i Sofia Ferreira i inni również 
podłfani byli torturom i katuszom. 
Oprawcy  faszystowscy, niezdolni 
złamać mestwa bohaterów - komu- 
nistów, zamierzają zamęczyć ich w 
swych katewniach. Życie tych pa- 
triotów znajduje się w niebezpie- 
czeństwie. Śmierć grozi przywódcy 
Komunistycznej Parti Portugalii 
Alvaro Cunhal (Duarte), który po- 
mimo choroby trzymany jest w celi 
pozbawionej powietrza i światła i 


słychanie 
wysp Zielonego Przylądka si 
Fa na pewna śmierć, W obozie tym 


zamordcwano przeszło 36 antyfa- 
szystów, wśród nich sekretarza ge- 
neralnego Komunistycznej Partii 
Portugalii Bento Goncalvesa, człon- 
ka KC partii komunistycznej — Al- 
fredo Caldeira, byłego przywódcę 
anarchistycznych związków zawoa- 
dowych — Mario Castellano i in- 
nych. W obozie przetrzymuje Się na 
dal wielu więźniów, którzy już za- 
kończyłi okres odbywania kary. 
Tak np. Antonio Franco da Trinda- 
ie znajduje się w obozie od 17 lat, 
Juan Rodriguez, Jose Viegaz, To- 
mas Aquino, Silverio Mateus, Jose 
Ramos — ponad 15 iat itp. x 


Wzmożenie terroru faszysiow- 
skiego w Portugalii nie jest sprawą 
przypadku. Pozostaje to w ścisłym 
związku z prowadzoną przez rząd 
polityką przekształcenia Portugalii 
w bazę wypadową imperialistycz- 
nych podżegaczy wojennych. Szero- 
ko rozrekłlamowane przez rząd pit- 
ny „uzdrowienia cekonomiki* kraju 
na podstawie „planu Marshalla“ po 
niosły zupełną klęskę. Marshalliza- 
cja przyśpieszyła proces rozkładu 
gospodarki narodowej Portugalii i 
ujarzmienia jej przez kapitał zagra 
niczny, pogłębiła kryzys przemysłu 
i rolnictwa, przyniosła dalszy wzrost 
bezrobocia i nędzę najszerszych mas 
ludowych. 


Wyniki marshallizacji 


Rząd Salazara prowadzi z Anglią, 
a przede wszystkim z USA handel 
korzystny dla tych krajów, a zgub- 
ny dla- gospodarki portugalskiej. 
Stany Zjednoczońe i Anglia sprze 
dają Portugali po wygórowanych 
cenach zleżałe towary i przedmioty 
zbytku. Monopoliści anglo - amery- 
kańscy zużywają olbrzymie zyski 0- 
trzymywane z eksportu niepotrzeb- 
nych im towarów do Portugali w 
tym celu, by zagarnąć najważniej- 
sze zakłady przemysłowe i zasoby 
surowcowe Portugalii i jej kolonii 

Przy współudziale rządu całe ga- 
lezie gospodarki portugalskiej Sta- 
ją się własnością amerykańskich, 
angielskich i innych zagranicznych 
towarzystw, które opanowały już 
wiekszość kopalni rudy żelaznej i 
wolframowej, cyny i miedzi, główne 
kopalnie węgla i kopalnie złota. Pro 
wadżone są dalsze rokowania w 
sprawie rozszerzenia koncesji ame- 
rykańskich zarówno w metropolii 
jak i w koloniach. 

Równolegle z tym następuje kur- 
czenie się produkcji przemysłu por- 
tugalskiego i upadek rolnictwa, 
Zmniejsza się wywóz korka, win, 
konserw rybnych, owoców i innych 
towarów stanowiących podstawę 'go 
spodarki portugalskiej. Towary le- 
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żą miesiącami na składach, nie znaj 
dując zbytu w kraju, w rez 
czego przedsiębiorstwa bankrutują i 
są likwidowane, 

Kryzys rodzi masowe bezrobocie. 
Według oficjalnych pomniejszonych 
danych, liczba bezrobotnych w Por- 
tugaliji wynosi obecnie 240 tys. W 
przemyśle włókienniczym — obok 
tysięcy całkowicie bezrobotnych — 
wszyscy prawie robotnicy są tylko 
częściowo. zatrudnieni. W przemyśle 
budowy okrętów dokonywane są 
masowe redukcje, podczas gdy rząd 
Salazara przekazuje zamówienia na 
budowę okrętów firmom zagranicz- 
nym. Redukcje dokonywane są rów 
nież w przemyśle hutniczym, szkla 
nym, górniczym, korkowym, oraz w 
innych gałęziach przemysłu, Z każ- 
dym dniem wzrasta bezrobocie 
wśród robotników rolnych. Przyśpie 
sza się proces paupcryzacji drob- 
nych i średnich posiadaczy, którzy 
nie wytrzymują ciężaru nadmier- 
nych podatków i konkurencji towa- 
rów zagranicznych importowanych 
przez rząd. Jednocześnie w kraju 
odczuwa się ostry brak żywności, a 
dygnitarze faszystowscy i spekulan- 
ci ciągną olbrzymie zyski ze speku- 
lacji żywnością na czarnym rynku. 

Stopa życiowa mias pracujących 
obniża się nadai. Wzrastają podat- 
ki bezpośrednie i pośrednie oraz ce= 
ny żywności i towarów przemysło- 
wych; podwyższane jest komorne. 
Robotnik płaci za 
którym mieszka jego rodzina, 
najtnniej 33 proc. swych zarobków, 
nie mogąc za pozostałą sumę zapew 
nić rodzinie nawet jedzenia, nie mó 
wigc już o ubraniu. Warzywa i awo 
ce sprzedawane są po cenach, któ- 
rych nie wytrzymuje budżet rodzi- 
ny robotniczej. 


Militaryzacja kraju 


Wysługując się podżegaczom Wo- 
jennym i w interesach zachowania 
swej władzy, rząd powiększa wyd 
ki na cele wojenne i na represje. 
Wydatki te pochłaniają połowę bu- 
dżetu państwowego i idą na odbu- 
dowę i urządzanie lotnisk i portów 
pieeznaczónych dla obsługi wojsk 
amerykańskich, na wyposażenie ar- 
mii w nową broń, na utrzymanie 
olbrzymiego aparatu  represyjnego 
itp. Samo tylko wyposażenie armii 
w nową broń kosztowało kraj 
2.672.471 conito, co wynosi ponad 90 
milionów dolarów. Na budowę wic- 
zień wydatkowano więcej, niż na 
całą tzw. kolonizację wewnętrzną, 
Którą przez długie lata chełpił się 


Polityka Salazara napotyka na 
wzrastający opór narodn portugal- 


co 


Depesza do Komitetu Słowiańskiego ZSRR 


W 32 rocznicę powstania Armii 
Radzieckiej prezydium Komitetu Sło 
wiańskiego w Polsce wysłało do Ko 
mitetu Słowiańskiego ZSRR depeszę 
w której m. in. czytamy: 

W dzień święta Armii Radziec- 
kiej, Komitet Słowiański w Polsce 
przesyła na Wasże ręce gorące po- 
zdrowienia i życzenia dla bohater- 


skiej, niezwyciężonej Armii Radzie” | ojczyznę 


kiej, która rozbiła hordy 


hitlerow- |od faszystowskiego barbarzyństwa, 


skie, która wyzwoliła naród polski 
oraz imne narody Kuropy spod jarz- 
ma faszystowskiej niewoli. 

Armia Radziecka rozgromiła wro- 
gów sod genialnym kierownictwem 
Wielkiego Stalina. Wraz z Jego imie 
niem wejdzie do: historii czyn boha- 
terski tej armii, która w latach Wiel 
kiej Wojny Narodowej uratowała 
swofą oraz całą ludzkość 


jeden pokój w | 


| 


skiego. Salazar i jego kamaryla pra 


Terror faszystowski w Portugalii 


gną przy pomocy okrutnego terroru 
zdławić ten opór, rozbić szeregi 
swych przeciwników i pozbawić je 
kierownictwa. Dlatego też z taką 
wściekłością występują oni prze- 
ciw partii komunistycznej. Obawia- 
ją się partii komunistycznej, jest 
ona bowiem czołowym oddziałem 
bojowników przeciw  faszyzmowi, 
oddziałem Ściśle związanym z naj- 
szerszymi masami narodu, 

Wyrażając dążenia wrnzyiłaczają- 
cej większości narodu i interesy nas 
rodowe swego kraju, Komunistycz- 
na Partia Portugalii oświadczyła w 
marcu 1849 roku: „W wypadku woj 
ny naród portugalski nie skieruje 
broni przeciwko Armii Radzieckiej, 
lecz wzmoże swą walkę o obalenie 
rządu zdrady narodowej — faszy- 
stowskiego rządu Salazara", 

Pomimo okrutnych represji, de- 
mokraci portugałscy, w awangar= 
dzie których kroczy partia komuni- 
styczna, kontynuują swą wałkę, mo 
bilizując masy ludowe do walki z 
faszystowskim reżimem Salazara i 
zespalając wszystkie demokratyczne 
siły kraju. 

Alvaro G. 


| 
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Marshallowska „pomoc“dla Zachodniej Europy 


Zlikwidujemy spekulacje 


U porze iu jemy runell 


Nasza produkcja przemysłowa, 
jak wiadomo, wzrasta z roku na 
rok, z miesiąca na miesiąc. W tras- 
ce o stałą poprawę warunków ma- 
terialnych szerokich rzesz pracują 
cych, nasze państwo ludowe stale 
zwiększa masę towarową, rzucaną 
na rynek. 


W miarę wzrostu stopy życtowej 
mas pracujacych, zwiększa się kon- 
sumcja artykułów pierwszej po- 
trzeby. Tak np. końsumcja artyku- 
łów wełnianych w stosunku do 
okresu przedwojennego wzrasta z 
1,7 metra, do 2,3 metra na głowę 
ludności w roku 1950. 


W marcu 1950 r. rynek otrzyma o 
30 proc. więcej materiałów włókien 
niczych, niż w przedświątecznym 
okresie — w grudniu ub. roku. 


Jeśli mimo to odczuwa się osta- 
inio na rynku niedobór artykułów 
włókienniczych, a zwłaszcza wełnia 
nych, jest to wynik specjalnej kam 
panii wrogich, kapitalistycznych e 
łementów. Wypierane przez rosnącą 
gospodarkę socjalistyczną, elemen- 
ty kapitalistyczne, nie cheą dobro- 
wolnie zniknąć z areny | usiłują 
wszelkimi środkami utrzymać się 
na rynku i nadal uprawiać spekula 
cję z ukrycia, nielegalnie. 


Ażeby sobie ułatwić uprawianie 
tego procederu, spekulanci próbują 
siać zamęt na rynku, kolportują roz 
maite fałszywe pogłoski, organizują 
potajemną sieć agentów handlu iań 
ouszkowego, w celu wykupienia w 
placówkach uspołecznionego handlu 
wartościewych artykułów włókienni 
czych, a przede wszystkim czystej 
wełny, Artykuły te. traktowane częś 
ciowo jako „łokata”, są równocześ- 
nie puszczane przez paskarzy w nie 
legalny obieg na rynkn i zbywane 


|po kilkakrotnie wyższej, spekulacyj 
nej cenie. 4 


Publikowane wyniki kontroli, 
przeprowadzonej przez Komisję 
Specjalna, wykazują, że paskarze 


i spekulanci zmagazynowali w swo 
ich „melinach* ogromne zapasy ma 
teriałów włókienniczych. 


Dane te pokazują naocznie, kto 
jest winowajcą częstego braku teks 
tyliów w sklepach handla  uspołe- 
cznionego. Dane te pokazują nam 
oblicze wroga klasowego, który 
chwyta się najrozmaitszych sposo- 
bów walki w swym dążeniu do de- 
zorganizacji naszego rynku, do utru 
dniania rozwoju naszej gospodarki 
narodowej. 


Zgodnie z żądaniami klasy robo- 
tniczej, wszystkich ludzi pracy, na- 
sze państwo ludowe podjęło energi 
czną walkę przeciwko elementam 
kapitalistycznym, usiłującym zdezor 
ganizować nasz rynek i dorabiać 
się na spekulacji kosztem mas pra- 
cujących. 


Powołana przez Ministerstwo 
Handlu Wewnętrznego Inspekcja O 
chrony Rynku, ma za zadanie roz- 
toczenie stałej opieki nad handlem. 


Zadaniem tej inspekcji będzie nie 
tylko zdławienie spekulacji ze stro 
ny elementów kapitalistycznych, ale 
również usprawnienie aparatu han 
dłu uspołecznionego. Musi on być 
oczyszczony ze skorumpowanych je 
Gdnostek, które sprzymierzyły się z 
paskarząami i handlem  łańcnuszko- 
wym. 


Zanotowane wypadki nadużyć, w 
rodzaju wykupywania deficytowyca 
artykułów przez niektórych sprze- 
dawców i kierowników skiepów 
spółdzielczych czy  naństwowyen, 
świadczą, że zdrowy w zasadzie a- 


Nowa karta w historii 


stosunków radziecko=chińskich 


Wszyscy, którym drogi jest pokój, | walki miliony ludzi na całym ŚWio 


demokracja i wolność 
radością powitali wiadomość o wy- 
nikach rokowań, 


które teczyły się  :noskiewskim 


narodów, z | £ie. 


Zadokumentowane w układzie 
zacieśnienie więzów 


w Moskwie między kierownikami bratniej przyjażni i współpracy mię 


rządów Związku Radzieckiego 1 
Chin. Setki milionów ludzi na 
wszystkich kontynentach oceniają 
zawarty między ZSRR i Chińską 
Republiką Ludową układ o przyjaż 
ni, sojuszu i wzajemnej pomocy 0- 
raz towarzyszące mu porozumienia, 
jako wielki wkład w dzieło pokoju 
na Dalekim Wschodzie i na caiym 
świecie. 

Umowa radziecko - chińska otwie 
ra nową, wspaniałą kartę nie tylko 
w historii stosunków między wielki 
mi narodami ZSRR i Chin, lecz jest 
równocześnie jednym z najdonioślej 
szych wydarzeń we współczesnej hi 
storii. Układ ten stanowi odbicie í 
ustawodawcze utrwalenie  zasaGni- 
czych zmian, jakie nastąpiły na Da- 
lekim Wschodzie w wyniku uzależ- 
nionych, od siebie i powiązanych z 
sobą wydarzeń historycznych, jak 
Wielka Październikowa Rewolucja 
Socjalistyczna, rozgromienie agre- 
sywnych mocarstw „osi“, w tej licz 
bie — imperialistycznej Japonii — 
jak wreszcie, wielkie zwycięstwo re 
wolucji chińskiej, w wyniku które- 
go powstała Chińska Republika Lu 
dowa. 

Miłujące pokój narody słusznie 
uważają układ radziecko = chiński 
za dowód dalszego wzmocnieńia si- 
ły moralnej i materialnej obozu po 
kọju, demokracji i socjalizmu. Umo 
wa ta jest odbiciem zmian w ukła- 
dzie sił między dwoma obozami — 
socjalistycznym i kapitalistycznym 
— na korzyść socjalizmu. Wzmacnia 
jące potęgę obozu demokratycznego, 
umowa ta pobudza jednocześnie do 


| 


dzy  miłującymi pokój narodami 
ZSRR i Chin jest nowym miażdzą- 
cym ciosem. zadanym planom =:1€ 
rykańskich pretendentów do pano- 
wznią nad światem, ich zbrodniczej 
polityce rozpętania nowej wojny. 

Blok  imperialistyczny, z amery= 
kańskimi agresorami na czełe, nie 
szczędzi wysiłków. aby drogą pro- 
wokacji i oszczerstw wbić klin mie 
zgody pomiędzy narody Chin ! 
Związku Radzieckiego. Dość wspom 
nieć o bredniach Achesona, który 
niedawno jeszcze glosi] na cały 
świat, jakoby Zwiazek Radziecki 
„miał zamiar oderwać półńocne re 
jony Chin i zaanektować je". 

Pan Acheson i jego mocodawcy 
p0 raz nie wiadomo który skompra 
mitowali się w obliczu całego św:a 
ta. Imperialiści amerykańscy, któ- 
rzy rzeczywiście starali się rozsze- 
rzyć sferę swego panowania na Chi 
Gy, zmuszeni są przyznać SiĘ pono- 
wnie do fiaska swych agresywnych 
planów w stosunku do Chin, zak 
również da sromotnej porażki 
swych  prowokacyjnych i oszezer- 
zych wystąpień, na temat radziec- 
kiej polityki zagranicznej. t 

Jak to zwykle bywa w takich wy 
badkach, zbankrutowani oszczórcy 
szukają pociechy w nowych insynu 
acjach. Świadczą o tym, podejmo- 
wane przez reakcyjną prasę amery 
kańską i wtórujących jej pismaków 
zachodnio - europejskich, próby wy 
paczenia sensu i treści układu ra- 
dziecko - chińskiego oraz zbagateli 
zowania jego znaczenia. Próbę taką 
podiał również m Acheson w wygło 


szonym na konferencji prasowej 
pizemówieniu. Tym razem amery- 
kański sekretarz Sianu bardzo się 
streszczał, jego dar krasomówcy 


ja | obie 


ciwko ZSRR, Chinom i narodom 
Azji, nie odpowiada również jasno 
wyrażona w układzie zapowiedź, że 
strony będą się starać, aby 


wnie mu nie dopisywał, Jedyne .,rejwszyscy sojusznicy z okresu wojen 


welacyjne'* odkrycie, jakim staral 
się zadziwić zebranych  dziennika- 
rzy. polegało na twierdzeniu, że ra 
dziecko - chiński układ e przyjaź- 
ni, sojuszu i wzajcmnej pomocy po 
dobny jest do umów zawartych 
przez ZSRR z Czechosłowacją, Pol- 
ską, Węgrami, Rumunią i Bułgarią. 
Jedyna różnica — twierdzi p. Ache 
son — polega na (ym. że mowa jest 
o imperializmie japońskim, nie zaś 
o niemieckim, Tega rodzaju „Ko- 
menfarze" p. Achesona świadczą je 
dynie, że wiadomość o zawarciu u 
mowy zaskoczyła go i zbiła z tropu. 
Acheson starał się nawet dowtipko 
wać. Podobieństwa tych układów— 
oświadczył nie można uwsżać za 
szczęśliwy ormen! Wbrew woli Acne 


sona żart ten, wypowiedziany z 
kwaśną mind. zawiera sporą dozę; 
prawdy. Amcrykańskim podźcga- 


czom wojennym ani umowa radziec 
ko - chińska, ani też umowy, zzw=r | 
te przez ZSRR z curopejskimi kra- 
jami demokracji ludowej, nie mo- 
gą przynieść nic dobrego. Imperia- 
listom amerykańskim i ich  sateli- 
tom oczywiście nie są w smak 
szłachetne cełe, które pedyktowały 
umowę radziecko - chińską, troska 
o utrwalenie pokoju i bezpieczeń- 
stwa narodów, niezłomna wola unie 
możliwienia ponownej agresji ze 
strony Japonii lub też jakiegokol- 
wiek innego państwa, które sprzy- 
mierzyłoby się z Japonią w celach 
agresywnych. 

Imperialistom amerykańskim, dą 
żącym do odrodzenia militarystycz 
nej Japonii, jako bazy agresji prze- 


nego, zawarli w jak najkrótszym 
czasie traktat pokcjowy z Japonią. 
P .Acheson nie byłby sobą, nie był 
by wiernym sługą swych mocodaw 
ców z Wall Street, gdyby choć tym 
razem wstrzymał się od rzucenia 
oszczerstwa na Związek Radziecxt. 
Wbrew oczywistym faktom, Ache- 
son twierdził na konferencji praso- 
wej, jakoby nie USA, a właśnie 
Związek Radziecki sprzeciwiał się 
jak najszybszemu zawarciu trakta- 
tu pokojowego z Japonia. 


Jakkolwiek  oficjalni przedstawi- 
ciele anglo - amerykańskiego bloku 
agresywnego stąrają się za wszelką 
cenę nadrabiać miną, to jednak wie 
le gazet burżuazyjnych ze  ścisnię- 
tym sercem zmuszonych jest przyz 
nać, że umowa radziecko - chińska 
ma niezmiernie doniosłe znaczenie. 
„Fakt podpisania rzdziecko - chm- 
skiej umowy sojuszniczej — stwier- 
dza np. „New Yerk World Tele- 
gram znd Sun“ — jest byë može 
„najważniejszym wydarzeniem w 
dziedzinie polityki międzynarodo- 
wej od chwili zakończenia wojny“. 


Przyjaźń i współpraca między 
ZSRR i Chińska Republiką Ludową, 
świadczą wymownie o wzrastającej 
sile demokratycznego obozu poitoju, 
o dalszym osłabieniu obozu imperia 
listów. Zespolenie 700 milłonowych 
narodów ZSRR i Chin we współ- 
nym obozie socjalizmu i demokra- 
cji stwarza niezwyciężoną siłę, o 
którą rozbiją się wszelkie, awantur 
e wypady  podżegaczy wojen- 
nye 


parat handit uspełecznionego jest 
jeszcze zaśmiecony osobnikami, re- 
krutującymi się spośród dawnych 
właścicieli sklepów i przedsiębiorstw 
prywatnych. 


Przystępujemy do walki o likwi- 
dację paskarstwa i spekulacji oraz 
do oczyszczenia aparafu handlu 
uspołecznionego ze szkodliwych je- 


dnostek — całkowicie zdecydowani 


i pewni zwycięstwa w tej batalii. 
Mamy dosyć sił i środków, aby szyb 
ko nołożyć kres wichrzycielskiej ro 
bocie elementów kapitalistycznych. 

Opierając się na doświadczeniach 
wałki ze spekułacją w latach ubie- 
głych, a zwłaszcza na doświadcze- 
niu zwycięskiej bitwy o handel w 
1947 roku, przeprowadzimy całą 
akcję w oparciu ọ czynny udział 
świadomych robotników. działaczy 
partyjnych i związkowych. 

W połączeniu aktywnego udziału 
mas robotniczych z przemyślaną I 
planową akcją władz, tkwł rękoj- 
mia szybkiego i pomyślnego wyko- 
nania zadań, które przed nami sto” 
ją w walce o zlikwidowanie speku 
lacji 1 eałkowite uporządkowanie 


rynku. (Trybuna Ludu). 
"WEKNONUDNAKAKNAZUDUNUNĘJNNKNKNNANENA) 


Na marginesie 


W świecie korupcji 


Lista afer i skandałów w kra- 
jach kapitalistycznych wydłuża 
się, Wydłuża się do tego stopnia, 
że nawet polujące na sensację 
wieczorówki paryskie ustanowiły 
specjalną rubrykę pod nazwą — 
„Dans le monde de la corrup- 
tion” (W świecie korupcji“): 

Rzecz charakterystyczna, we 
wszystkie afery wmieszani są fa- 
ko czołowi bohaterzy, ministro- 
wie „socjalistyczni , zdrajcy kla- 
sy robotniczej, którzy dosłużyli 
się u barżuazii rangi ministerial- 
nej, 

W październiku 1946 roku wy- 
bucha we Francji głośny skandal 
wina, które zamiast na stół kon- 
sumenta, trafiło do restauracji i 
barów, gdzie sprzedawane było 
4 1000 proc. zyskiem, W sprawę 
tę są bezpośrednio  wmieszani 
blumowcy — ówczesny premier 
Felix Gouin i Jules Moch, ówcze- 
sny minister transportów. Blum 
zatuszował aferę i wszystko skoń 
czyło się na dymisji Gouina, któ- 
remu partia Bluma powierzyła in 
ne, mniej widoczne stanowisko, 

W parę miesięcy później Fran- 
cja żyje skandalem mięsa, Tym 
razem wymieniało się nazwisko 
błamowca, Ramadier, który, jako 
minister aprowizacji mógł dostar 
czyć w tej sprawie wielu cieka- 
wych szczegółów, Po tygodniu na 
wyraźne żądanie Ministerstwa 
Spraw Wewnętrznych sprawa uci 
chia, 

Obecnie cała Francja wstrzą- 
śnięta jest tzw. aferą generałów. 
I znów w głównym tym skandalu 
odnajdujemy nazwiska błumow- 
skich socjalistów oraz biurokra- 
tów związkowych z rozłamowej 
„Force Ouvriere”. 

Blum, Gouin, Ramadier, Pineau, 
Moch, Le Troquer, Bouzanquet— 
nazwiska tych filarów SFIO, tych 
ideologów „socjalistycznej“ 
współpracy z burżuazją, z pod- 
żegaczami wojennymi, z faszy- 
stami de Gaulle'a, jak w kałejdo- 
skopie przewijają się w każdej z 
afer korupcyjnych we Francji, 

Cała działalność błumowców 
przesiąknięta jest skandalem. Ju- 
daszowe srebrniki, którymi impe- 
rialiści amerykańscy opłacają so- 
cjal-zdrajców, nie wystarczają 
im, Socjał-zdrajcy są również 
socfal-korapcjonistami, 
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Wieś polska na drodze do socjalizmu 


W walce z wrogiem klasowym — zbudujemy silną spółdzielczość produkcyjna 
Narada aktywu partyjnego z terenu województwa łódzkiego - 


Członek Biura Politycznego KC 


” 


PZPR, tow. Jakub, Berman, skrzęt= 


nie notuje wypowiedzi zabierających głos w dyskusji aktywistów par- 
tyjnych naszego województwu, 


Jak już podaliśmy we  wezorāj- 
szym numerze „Głosu, odbyła się 
onegdaj nąrada szerokiego aktywu 
partyjnego województwa  lódzkiego 
Polskiej Zjednoczonej Partii Robot- 
niczej. Kilkuset towarzyszy zebra- 
nych ze «wszystkich kraficów na 
szego województwa w skupieniu 
wysłuchał wygłoszonych referatów. 
Gorąca dyskusja, pełna wniktiwych 
uwag i spostrzeżeń świadczyła, że 
aktyw doskonale przyswoił sobia 
tezy referatów. 

Tutaj na sali najlepiej odczuwało 


się atmosfere ' panującą obecnie nad: fet 


poiskiej+ wsk w «torej dokonują się 
głębokie i historyczne przemiany. 
Rruszy $ię usta lony od wieków „no 
zadek“ . Bogacz traci grumt pod no- 
zami — clop mało i średniorolny 
odzyskuje swe prawa, nie chee dhi- 
żej być POZEGKOLCEI wyzysku. nie 
chce za rzekomo „S3siedzką pomoc" 
wzbogacać wi ejskiego kapitali isty. 
rogowi damy radę” — stwier 
dził po prostu tow. Drzazga z 


Przemawia tow. 


Í 


powiału sieradzkiego. Fo zdanie 
pawne i twarde przewijało się przez 
cały czas dyskusji. Aktyw wiejski 
PZPR _ województya — łódzkiego 
stwierdził, że spółdzielczość produk- 
cyjna podcina gałąź, na której sie- 
dzą kapitaliści wiejscy, że spółdziel 
CzośŚĆ, za którą idą coraz szersze ma 
sy mało i średniorolnego chłopstwa 
raz na zawsze zniesie wyzysk na 
wsi i stworzy mowe, socjalistyczne 
warunki życia. 

Obradom przysłuchiwall się z u- 
wagą łódzey aktywiści PZPR — se- 
tetarze į członkowie komitetów 
dzietnizówych oraz kierownicy ekio 
łączności — zaproszeni przez Komi- 
tet Wojewódzki. 

Wage niecodzienności tych obrad 
podkreśli} także w swym zagajeniu 
przęwadniczący zebrania tow. Dwo- 
rakowski, czlonek Komitetu Cen- 
tramegó i I sekretarz KW i KŁ 
PZPR w Łodzi. 


Wi. Dworakowski 


Niecodziónna to narada i poważ- Realzujac uchwały HI Pienum 
ne są zagadnienia, które Deda dziś | dokładamy swą cegiełkę do budo- 
rozpatrywane — stwierdza tow. | wś sjalizmu. Od naszego wysiłku 
Dworakowski — Zadańia . stojącej jywości zależy szybkie wy” 
przed organizacjami partyjnym: na pełnienie, zadań. stojących przed 
wsi sę wielkiej wagi. Wyłania się | nami, 
przęd nami problem szybkiego roz- Zebraństny dzisiaj aktyw, aby o- 
winięcia śnółdzielczości prodtkey|- | cenić dokonaną pracę 1 ustalić wy- 
nej. bitdowy nowych spółdzielni i | tyczne dla dalszego wzeczywistnia- 
utrwalenia istniejących. nia naszych zadań. 


Zadania organizacji partyjnych 


(Przemówienie z-cy czł. KC PZPR tow. Jarosińskiego) 


P temat: „Zadania organizacji 
partyjnych w budowaniu j umacnia 
niu gospodarczym spółdzielni pro- 
dukcyjnych w wiosennej kampanii 
siewnej oraz w akcji skupu zboża” 
wygłosił z-ta czł. Komitetu Central 
mego PZPR tow. Jarosiński, 7 
ca "kierow wnika Wydziału 
cyjmego KC. 

— Jednym z centr 


zagad= 
nień doby obecnej — stwierdza tów: 
Jarosiński — jest spółdzielczość pra 


alnych 


dukcyjna. "Temu zagadnieniu po- 
ac: obecnie coraz więcej uwa 
„dest to jedyną droga do sotja- 


6 krótkim zagajeniu referat. na lama na wsi, 


[zwo kobiete 


Spółdzielczość pro- 
dukcyjna wyzwoli mała i średniorol 
neżo "chłopa. raz na zawsze spod wy 
zysku: bogacza Wiejskiego. Póuniesie 
ofa katłure rolną. dabrobyt. wy- 

"wiejska a na- 
reszcie będzie mogła korzystać w 
pelni z praw Polski Ludowej 
Spółdzie!czość — to droga do podr 
niesfonia kultury na wsi. Gospodar 
ka zespołowa podkreśla refe- 
rent — zabezpieczy ciakły wzrost 
produkcji rolniczej. dla zaspokóje- 
mia potrzeb mas pracujących. wciąż 
wzrastających w zwiazku e rea- 
bzacja Planu 6 leiniego. 


. Będziemy korzystać z doświadczeń 


dotychozasawej praktyki spól- 
dzielni produkcyjnych, Može- 
"my zaczerpnąć 
sce już około 550 spółdzielni. Są ońe 
na ogół rozrzucone w całym kraju. 
jednakże powstaja już także pewne 
skupiska, A więc na przykład wpo- 
wiecie Nysa jest 29 spółdzielni, a 
w powiecie jarosławskim s E 
Co się tyczy województwa łódz- 


kiego jest juź. tu ponad 40 spół- 
dzieki, F] . 
Podstawą naszej pracy” na wsi 


jest doświadczenie. które czerpiemy 
z bogatego źródła — z doświadczeń 


doświadczenia dta | wróc 
dalszej pracy, Obecnie mamy w Poł | 


Związku Radzieckiego, Właśnie, pod 
wpływem chłopów polskich, którzy 
z wycieczki ze Związku Ra- 
na wsi istotna 


dzieckiego, zaszła 
zmiana, Chłopi opowiadali swym są 
sładom o tym, to widzieli w kol- 
chozach — mówili o zamożności kał 
choźnika. o dobrobycie i kulturze 
kołchózowej wsi radzieckiej. 

Jakie jest znaczenie istniejących 
już spółdzielni w naszym kraju? 
Sa one zalążkiem masowego ruchu 
spółdz! elczego, sa wstępem do zor- 
ganizowania setek tysięcy I miłio- 
nów chłopów w. spółdzielczości pro- 
dukcyjnej. 


Dniówka obrachunkowa—podstawą 
sprawiedliwego podziału dochodu 


Po wyczerpującym omówieniu 
trudności, występujących przy twó- 
meiu i utrwalaniu. spółdzielni pro- 
dukcyjnych, tow. Jarosiński prze- 
chodzi do zadań, stojących przed 
wiejskim aktywem partyjnym w tej 
dziedzinie. 


Należy podnieść poziom spół- 
dzielni produkcyjnych, Istnieją- 


ce snółdzielnie winny siać się wego- 


rem dla nowopowsiających spół- 
dzielni, i zachęcać najszersze rzesze 
chłopstwa mało i średniorolnego dò 
wstąpienia na tę droge — do przej- 
ścia do wyższej socjalistycznej fot- 
my gospod i rolnej, do gospodar- 
ki zespołowej 
Badając rezultaty pracy 51 
spółdzielni w r. ub. styyierdzono, 
że w 17 sposród nicb zbiory 


wadzenie 

ża. Ten pian bvł 

nem aparátu handlowego, ale obec- 
nie stał się planem samych chio- 


wszystkich kultur były 0 wiele 
wyższe, aniżeli w okolicznych 
gospodarkąch indywidualnych. 
Trzeba, żeby spółdzielnie zawsze 
mogły wykazać się takimi wyni- 
kami pracy. 

Trzeba zwrócić szczególną uwa- 


ge ńa wprowadzenie dniówki 
obrachunkowej. Dniówka, obra- 


chunkowa stanowi podstawę spra- 
wiedliwego podziału dochodu w 
spółdzielni. Podnosi ona dyscyplinę 
pracy i wydajność pracy, rozwija 
współzawodnictwo. Brak książeczek 
obrachunkowych, wadliwy sposób 
obliczania dniówki obrachunkowej 
przyczynia się do obniżenia pozio- 
mu pracy w spółdzielniach, Nie 
mniej ważne jest dopllnowanie tez= 
minowego wniesienia wkładów in- 
weńtarzowych. 
Bardzo ważną sprawą jest rā- 
cłionałne wykorzystanie kredy- 
tów. > x 
Niewłaściwe wykorzystanie kredy 
tów nie tylko, że nie przyczynia 
się do pokonania istniejących trud- 
ności, ale jest po prostu marno- 
trawstwem. 


|= zakładów przemysłowych 


4 Należy mobilizować całą wieś 


do walki z wyzyskiem na wsi, 
z kapitalstami wiejskimi Nsajważ- 


niejszym zadaniem komitetów po- 
wiatowych, obok tworzenia zes ;poła- 
wej gospodarki, jest obrona mało i 
średniorolnych chłopów przed wy» 
zyskiem bogacza wiejskiego. Należy 
obronić przed wyzyskiem również 
tych, którzy jeszcze nie zdecydowa- 
li się na przystąpienie do spółłziel- 
ni produkcyjnych. 


5 Dla wypełnienia tych wszyst- 
kich zadań komitety powiało 
we winny zmobilizować nie tylk» 
szeregi partyjne. Konieczna jest ści- 
ślejsza współpraca m ZSL. Trzeba 
uaktywnić wszystkich członków ma 
sowych organizacji: ZSCh., Ligi Kö- 
bist, Koła Gospodyń Wiejskich, 
ZMP. i TPPR. 


Należy roztoczyć troskliwą opiekę 
nad ekipami łączności miasta ze 
wsią. Praca tych ekip pogłębia so- 
jusz robotniczo - chłopski. Robotni- 
winni 
udzielać wsi, 


swe doświadczenia 


Planowy skup zboża 


iński przecho 
5 plans- 
kam- 


Nast epnie tow. Jar 
jdzi gło omówienia zaga 
i wego skupu bcza ji wiosenne 
panii sięwnej. 

Upbływzia dwa 

nowych 


miesiące od 
form skupu zbo- 


poczatkowo pla- 


pów mało i średniorolnych. Co chea 
my osiągnąć przy pomocy planowe- 
go skup ?boża? Planowy skup zba- 
ża da nam możność regularnego za- 
spakkajanja potrzeb ludności miej- 
skiej w łatuch Planu 6-letniego, 
Planowe, regularne skupywanie 
zboża jest obok spółdzielczości jed= 
nym z czynników socjalistycznego 
systemu gospodarki. W ten sposób 
RWE skuteczniej pt -owadzić wal 
z bogaczami wiejskimi. Płanowy 
de zboża, to klasowa polityka go- 
spodarczą na wsi. Gromadzenie i 
ukrywanie zbożu przez bowaczy 
wiejskich jest pows zechny. m zjawie 
skiem. Bogacz próbuje walczyć róż= 
nymi sposobami. Przede wszysticim 
spłaty z tytułu FOR. Poza 
tym próbuje przenzucać podatki na 
chłopa «mało i dniorotnego: 
Stwierdzono. -že spuv-zboża przębie= 
za najgorzej + «w siych, -zromadach, 
gdzie jest najwięcej bogaczy. 
Akcja 


sabotuje 


ta nie może więc opierać 
się tyłkasna aparacie handiowym. 
Wraz z trójkami gromadzkimi, któ 
re wykazały, że doskonale rozumie 


ja doniosłość tej akcji. winni 


wpro- | 


UCZĘ 


siniczyć w walte przeciw bosaczorn 
wiejski wszyscy 
| średniorołni. 


$ 


Bogacz wiejski Usfujs nasliawie 


się na przetrzymanie tego okresu, 
według jego mniemania, przejścio- 
wego, : zarazem szuka wszelkich 
sposobów uprawiania sabotażu. 


Tylko masowe skupienie sił mało i 
średniorolnych chłopów przyczyni 
sie skuteczmie do udaremnienia za- 
kusów bogaczy wiejskich. 


Cała organizacja partyjna winna 


być zmobilizowana do tej pracy. 
Nie wolno dopuścić do tego, aby 


chłop średniorolny miał być trakto 
wany ną równi z bogaczem., Nałeży 
bogacza całkowicie wyodrębnić ł 
izolować od chłopów mało | średnio 
rolnych. 


Trójki gromadzkie należy otoczyć 
odpowiednia opieką. Trzeba pilnie 
śledzić ich prace, pomagać, pou- 
czać. Prezydia rad narodowych win 
ny się także pilnie zająć sprawami 
gospodarki gromadzkiej, wysłuchi- 
wać sprawozdań trójek gromadz- 
(pich. 

W tych gromadach, Które nie -po- 
siadają Organizacji partyjnej, natè- 
ży opiersć się na orzanizatiach ma 
sowych, a przede. 
ZSCh Aktywność mas chłopskich 
kota: całkowicie sparaliżować Wro- 
ga działaność bogacza wiejskiego. 


Wiosenna kampania siewna 


siewna 
nie dla całe 


Wiosenna kampania 
w r. b. Pale znac 
go krajn. 
ku dziewięć milionów 
Wiet znacznie wiekszy 
żeli w latach ubiegłych. Będziemy 
przechodzić od gospodarki  eksien- 
Wymaga to 
kultury rol- 

ży termino 
ję siewna. 
mierze zależą 
chcemy o 


Cheemy, obsiać 
hektarów, a 
obszar anj- 


sywnej do intensywnej. 
zastosowania większej 
nej i siły, robaczej. 
wo i szybko wykonać at 
Od tego w wielkiej 
dobre zbiory. Ą 
plon bogaty. 

Napewno spotkamy się z próbami 
za 


jak 1 


walczyć 


szkodnictwa ze strony bogacza, 
równo na swojej gospodarce, 


zarządzeń gań- 


przez sabotowanie 


Wybory do wł 


ma | 


w tym. rū- | 


stwowych. Będą również próby 
|przechwytywania kredytów pań- 
stwowych, Siew wiosenny wymaga 
grumtownego przygotowania. Nale 
ży płan siewny doprowadzić do gro 
mad, rozpatryw ać na zebraniach 
gramadzkich, w  BPGR-ach i spół- 
dzielniach produkcyjnych. Trzeba 
| umiejętnie wykorzystać park maszy 
nowy 4 właściwie rozprowadzić kre 
dyti Należy wykorzystać Wszelkie 
formy, ułatwiające rcalizację pia- 
nu, a więc pomoc sasiedzką, grupy 
produtentów. Trzeba przypilnoweć. 
aby spółdzielnie produkcrjne otrzy 
mały na czas ziarno siewne, maszy 
nv, pasze. 


adz partyjnych 


(Przemówienie sekr. KW tow W. Sienkiewicza) 


Relerat o przebiegu dotychczaso- 
wych zebrań wyborczych do władz 
partyjnych oraz o doświadczeniach 
i zadaniach Partii w dziedzinie przy 


gotowania dalszych zebrań wybor- 
czych, wygłosił tow. Witold Sienkie 
wicz, sekretarz KW. PZPR) 


— Po pewnej przerwie w. dalszym 
ciągu trwa kampania wyborcza w 
Partii. Przerwa została wykorzysta 
na dia lepszego przygotowania 'ze- 
brań wyborczych, Wohwała Sekreta 
rlatu KC naszej Partii, która stwier 
dza. że w wyborach do władz par- 
lyjnych wzmocniliśmy kierownic- 
twa poszczególnych ogniw partyj- 
nych przez wprowadzenie  ofiat- 
nych towarzyszy. oraz samokrytycz 
ne naświetlanie braków i usterek 
w pracy, wskazuje jednocześnie na 
dotychczasowe braki w akcji wybor 


czej, na konieczność usunięcia tych 
raków oraz na zadania, stojące 
przed nami 

Jakie popełniano błędy?  Pierw- 


szym i najważniejszym błędem by- 
ło dopuszczenie do żywiołowości w 
wyborach. Zasady demokracji we- 
nątrz = partyjnej były niejedno- 
krotnię błędnie pojmowane 


Tąkie zadania stoją przed. organi 
partyjnymi w związku z 
wy- 


zacjami 
odbywającymi się zebraniami 
borczymi? 

Należy wzmocnić trzon proleta 
riacki we władzach partyjnych, 
Trzeba wzmóc czujność klaso- 
wą. Nie wolno dopuszczać do 


niektórych towarzyszy.  Przedstawi 
|cicle nadrzodnych instancji, instruk 
torzy komitetów, sekretarze podsta 
'wowych organizacji, nie brali aktyw 
[nego udziału w wyborach, Nie po- 
magali towarzyszom przy rozpozna 
waniu złych czy dobrych kandyda- 
tur. W rezultacie czesto wypadali 
z władz partyjnych starzy, wypróbo 
wani, ófiarni towarzysze, a do kie- 
rownictwa powóływarno nieraz nie 
doświadczonych. Zdarzały się wy- 
padki, że wybierano kandydatów, 
którzy w myśl 3 pkt. Uchwały BÒ. 
BC. w sprawie wyborów nie - moga 
vejšć do władz partyjnych: 
Wadliwie ujmowano sprawozdaw 
czość, która nie odzwierciedlała ca 
łokształtu pracy danej organizacji 
partyjnej. Także frekwencja na ze- 
breniach wyborczych była niedosta 
teczna. A w toku dyskusji nie za- 
wsze kontrolowano wykonanie Zie: 
ceù partyjnych przez poszczegól- 
rych towarzyszy. W związku z tym 
bie zawsze wybierano do władz 
partyjnych odpowiednich luđzi. 
W wielu wypadkach skład so- 
cjalny nowowybranych egzekutyw, 
nie przedstawia się jeszcze żadową 


przez | lająco. 


Nasze zadania w obliczu zebrań wyborczych 


kierownictwa ludzi, związanych w 
przeszłości z wrogimi organizacja- 
mi Należy uodpornić organizacje 
przed przenikaniem wroga klasowe 
50. 

Komitety powiatowe i miejskie 

winny pomagać organizacjom 
podstawowym w przygotowaniu ze 


chłopi mało i| 


wszystkim na 


Zebrany na naradzie aktyw Partyjny z (terenu woj. łódzkiego pil- 


nie słucha przemówień o sukcesach 


wsi łódzkiej. 


brania wyborczego, w opracowaniu 
sprzwozdania. 
Należyunikać zywiołowości, sto- 
sując narady prezydium i akty- 
wu zebrania celem wystawiania kan 
dydatów. 
Należ» 
we 


zwiększyć udział kobiet 
władzach partyjnych. 


Po referatach wywiażała się hie- 
zwykle żywa i gorąca dyskusja, da 
której zapisało się ponad 60 mów- 
ców, przeważnie sekretarzy Komite 
tów Gminnych i czolowych przedsta 
wicieli powiatowego aktywu partyj- 
nego. 


Wypowiedzi uczestników dyskusji 
obracały się przede wszystkim wò- 
kół zagadnienia budowy i umacnia” 
nia spółdzielczości produkcyjnej na 
wsi. Przeważająca większość towa- 
rżyszy, 
wie, omawiała wynilci 
wej pracy na tym odcemku, Z üza- 
sadnioną duma podkreślając swe o- 
siągnięcia i bezsprzecznie wiel 
sukcesy, leez równocześnie — odw. 
nie odsłaniając popełnione przez 
bie błędy oraz twórczo, krytycznie i 


sanioktytycznie, ustosunkownjąt się 
do swych niedociagnięc. 
Wymieniając doświadczenia, zdoby 


te w walce 6 rozwój społdzieli wrogi 
produkcyjnej, nie szezędziłi mówcy 
licznych, konkretnych przykładów, 
mówiących o swej walce z wrogiem 
kłasowym, toczacej się co dzień. jak 
Polska długa i szeroka, o walce z bo 


Dyskusja 


zabierajacych głos na odpra | 
dotychezazo- | 


spółdzielczości produkcyjnej na 


Trzeba troskiiwą opieką otoczyć 
nowowybrane władze | sekre- 
tarzy koinitetów. 

Zagadnienia poruszane przez tow, 
pier: wymagają osobnego » 
mówienia, co uczynimy w jednym z 
„najbliższych numerów naszego 
| sma. 


pi- 


|jgaczem wiejskim | jego poplecznike 
mi. Działalność tego wroga — pod- 
kreślali ta wszyscy w swydh prze- 
mówieniach — przejawia się równieź 
w postaci prób sabotowania akcji 
| skupu zboża. 

Omawiając bieżące, pilne zadania, 
| stojące przed aktywem partyjnym 
naszego województwa na odejfsa 
wiejskim — (organizacja nowych i 
umocnienie istniejących spółdzielni 
produkcyjnych, dopilnowanie spraw 
nego przebiegu planowej odstawy 
zboża; terminowe wykonanie planos 
wanej na rok bieżący potężnej kam- 
panii siewnej i in.), podnoszano pod 
czas dyskusji konieczność stałego za 
ostrzania czujności klasowej, dema- 
skowania i nieublaganej walki z ku- 
lactwem © ich zausznikami, 'podejmo 
wania i rozwinięcia szerszej, niż da 
tychczas akcji współzawodnictwa 
pracy na wsi łódzkiej oraz działuloa 
ści polityczno-propagandowej, majg' 
cej na celu uświadomić i przekonać 
kioryś małorolnego i średniaka © 


korzyściach płynących z gospodarki 
uspołecznionej i jej przewadze nad 
bezplanową gospodarką indywidnał= 
ng, 


Nastąpił u nas przełom 


— oświadczył w swym przemówie 
niu tow. Lewandowski, sekretarz Ka 
mitetu Gmimiego w Głuchowie. po- 
wiat Skierniewice. — Jeszcze niedaw 
no, choćby pół roku tem, sprawę 
spółdzielni produkcyjnych poruszali: 
śmy. b. nieśmiafo, ale kiedy — przy 
pomocy Komitetu Powiatowego 
luświadomikiśmy sobie, že spałdziel- 

|czosć produkcyjna to jedyna droga 
i do podniesienia dobrobytu pracują- 
cego chłopstwa, jedyna droga do 


zwycięstwa socjalizmu na wsi, i kie- | 


dy zwróciliśmy baczniejszą uwazę 
pa to zagadnienie, udało nam sie 
PRZEŁAMAĆ opory i bojaźń przed 
nową formę gospodarki wiejskiej u 


chłopa małoroinego i średniaka — | 


nawet w starych wsiach, a odtąd 


|praca nasza nad budową i lnacnide 
niem spółdzielni produkcyjnych postę 
poje stale naprzód, 


Rzecz jasna, w pracy tej napotyka 
my jeszcze na ctże t trudności ze stro 
ny bogucza wiejskiego. który prowa 
dzi krecia rob: e na wsi, Nauczyliś 
my się jednak, towarzysze, demaske 
wać wroga klasowego. I tak nb, 0 


ialność bogaczą Tyski, który 
nówał ogromne zapasy pszenicy 
rzepaku -i żyta, a plan skupu zboża 
sabotował, I ec się okazała? Nad 


miar zboża, który Tysko u siebie y- 
krył, wystarczył na to. aby pokryć 
| plan skupu za całą wieś. 


Wzorowa spółdzielnia produkcyjna — to 


najlepszy argument 


na rzecz gospodarki 


uspołecznionej 


— stwierdził w swej wypowiedzi 
tow. Karpink, członek zarządu spół- 
dzielni produkcyjnej w Konarach. — 
tzecz jasna, nie od razu doszliśmy 
w Konarach do pomyślnych wyni 
ków. Powstające obeenie spółdzielnie 
produkcyjne mają juź gotowe wzoty 
dla swej pracy, a my ich nię posiada 
liśmy na początku, Bardzo wiele na- 
uczyło nas zwiedzenie gospodarstw 
kołchozowych w Zwiazku  Radzise 
kim. Tutaj tow. Lewandowski w96- 
minał, że w jego gminie kobiety są 
jeszcze nie bardzo przekonane o ztu- 
szności spółdzielczości produkcyjis 
I u nas było podobnie. Ale gdy jedna 
spośród nich pojechała do Związku 
ładzieckiego i na własne oczy zoba 
czyła, jak dobrze żyją tam kołelioż- 
nicy i jak świetnie im się powodzi — 
od razu przekonała się do nowej, xo 
rzystniejszej dla nas gospodarki. 
Dziś jest aktywistka naszej spółdziel 
ni, a nawet ostatnio wysunęliśmy ją 
na kandydatkę do Gminnej Rady Na 


s LA 
Należy demaskować 
— powiedział tow. Płuciennik, se- 

kretarz Komitetu Gminnego, Buczek 
pow. Opoczno, — Wróg klasowy do- 
brze orientuje się, że rośnie w siłę 
Polska Ludowa i dlatego usiłuje 
szkodzić, jak może, wszelkim poczy= 
naniom, dążącyła do poprawy bytu 
pracującego chłopstwa, 

Miałem tego przykład, kiedy w 
1948 r. przystapiłem dó stworzenia 
spółdzielni produkcyjnej. Bogacz 
wiejski i jego popłecznicy wyzyski- 


rodowej. 

Trzeba, towarzysze, podnosić 
uświadomienie pracującego chłop- 
stwa. Dziś już i do nas przyjeż- 
dżają wycieczki z całego powia- 
tu i z innych powiatów i widzą. 
ca daje spółdziełczość produkcyj” 
na. Widzą, że nie ma u nas żad- 
nego „wspólnego kotła* ani 
„wspólnej pryczy”, nie ma żadne 
go „dzwonka* lecz istnieje wspól 


na praca,  przynosząca nau 
wszystkim dobrobyt. 
Mogę stwierdzić, że spółdzielnia 


nasza dobrze pracuje, Jest to przede 
wszystkim zasługą naszej zdyscypli 
nowanej organizacji partyjnej, W 


wyniku tych wysiłków możemy się 
poszczycić poważnym  przekrocze” 


niem planu skupu zboża nie tylko w 
Konarach, lecz i w sąsiednich wsiach. 
Uzys kujemy też sukcesy i na innych 
odcinkach pracy, a co do akcji siew 
nej, wszystko jest przygotowane, jak 
| należy. 


wroga klasowego — 


wali wtedy każde nieżociągniscie I 
wywoływali trudności w naszej pra- 
cy, kująe z nich z kolei oręż przeciw 
spółdzielczości produkcyjnej. Dziś 
ta sprawa wygląda inaczej, Nauczy” 
liśmy się wykrywać wroga klasowe- 
go i dostrzezać jego „ręke“ w róże 
nych przeszkodach, na jakie nie raz 
napotykamy i nauczyliśmy się łamać 
te przeszkody. 


O©alszy ciąg na str, 4-tep 
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rodze do socjalizmu 


W walce z wrogiem klasowym — zbudujemy silną spółdzielczość produkcyjną 
Narada aktywu partyjnego z terenu województwa łódzkiego 


Wielkie znaczenie ma wymiana doświadczeń 


— gsłwierdził tow. Pawlak, staro- 
sta pow. łódzkiego, amawiając obszer 
nie zagadnienie budowy i umacriania 
spółdzielczości produkcyjnej na swó 
im terenie. — Dlatego też chciał- 
bym zaznajomić towarzyszy z tym, 
co zrobiono dotąd w zakresie spół- 
izielczości produkcyjnej w powiecie 
łódzkim. à 

Przede wszystkim kładziemy więc 
silny nacisk na uświadomienie sze- 
rokiego ogółu pracującego chłop” 
stwa, na dokładne zapoznanie mało 
i średniorolnych chłopów ze statu= 
tem araz instrukcjami w sprawie za 
kładania spółdzielni produkcyjnych. 

Po drugie — w tej akcji, którą się 
staramy „prowadzić przy udziale 
aktywu nie tylko partyjnego, ale 


' równieź administracyjno-samorząda- 


yero, Zw. Sam. Chl, ZMP, Ligi Ko 


tyzantki, lecz działamy według okre 
ślonego planu, uzgodnionego przez 
eyzekutywę Komitetu Powiatowego. 
Po trzecie — mie zapominamy, iż 
założenie spółdzielni produkcyjnej 
to zaledwie cząstka  zagądnienia 
Przecież dopiero po zarejestrowaniu 
spółdzielni zaczyna się właściwa pra 
ca, wymagająca wytężonej opieki 
pomocy i trwalej łączności z zarza 
dem spółdzielni, Bez tego kontaktu, 
bez tej pomocy i-opieki łatwo może 
aojść do przekreślenia calej roboty. 
Zważmy bowiem, towarzysze, że 
każda nowopowstała spółdziełnia pro | 
dukcyjna wywoluje atak wściekłości 
ze strony wroga klasowego, bozacza 
i jego zauszników. A gdy nie nia 
wśród nas współpracy, poniocy, czy 
cpieki, wróg stara się tę okolicznośń 


wykorzystać na szkodę mało i śre- 


biet, nie dopuszczamy do żadnej par! dniorolnego chłopstwa. 


Naszą spółdzielnię stworzyły kobiety — 


"low. Pacholczyk, członek zarządu 
spółdzielni produkcyjnej w- Kuczyź- 
nie, pów, Rawa Mazowiecka, polemi 
zuje 4 tymi towarzyszami, ktorzy 
nie doceniają znaczenia „babskiej 
roboty" w budowaniu spółdzielczości 
produkcyjnej. 

Ważna to rzecz, towarzysze, 
wciągać do naszej pracy kobiety 
wiejskie, One napewno nam w robo- 
cie bardzo pomogą, podobnie, jak 
ram pomogły, kiedyśmy na Kuczyź 
niewe dwóch partyjniaków,, zakła- 
dali spółdzielnię produkcyjną. A za- 
łożyliśmy ją nie w nowej, lecz w 


Gospodarka spółdzielcza” musi świecić 


starej wsi, gdzie trzeba było prze- 


łamać duże opory i zwalczyć zacofa- 


prenumeratę i czytelnictwo prasy, 


Co do naszej spółdzielni, to mù- 
Że pracuje ona do- 
brze i według z góry ułożonego pla- 
próbują nam bruź- 


szę stwierdzić, 


nu. Oczywiście, 
dzić w robocie ci i owi bogacze wiej 
sey oraz ich sługusy, ale dajemy 
sobie z nimi radę i stopniowo pozba- 
wiamy ich gruntu pod nogami, 
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przykładem — 


[iy wiejskie nie są uswiadomione, A 


Tow. Bok, instruktor rolny Komite- 
tu Wojewódzkiego dzieli się swymi 
doświadczeniami: — Chłop, który go- 
spondaruje indywidualnie, winien się 
przekonać o korzyściach, jakie płyną 
ze spółdzielczości produkcyjnej, mu- 
si pojać, że sam nie da sobie rady 
nie tylko w walce z wrogiem klaso- 
wym wyzyskiwaczem, bogaczem, 
ale nawet w wałce ze szkodnikami 
zbożowym lub ziemniaczanymi. 


A troska, towarzysze, o dobrą pra: 
cę spółdzielni produkcyjnych ciąży 
przede wszystkim na organizacjach 
gromadzkich i komitetach gminnych- 
I nie jest ło takie trudne, skoro ma- 
my w województwie wielu dzielnych 
towarzyszy, którzy ofiarnie pracują i 
całym sercem buduja spółdzielczość 
produkcyjną. Taki np. tow. Katarzyń- 
ski w pow. kutnowskim, gdzie jest du 
że boqaczy, zorganizował spółdzielnię 
produkcyjna, a spółdzielnia ta -pro- 


ja wam na to odpowiem, że w takich 
Miłanicach jedna kobieta porządnie 
przylała mężowi za to, że nie 
chciał przystąpić do spółdzielni, Pew 
nie, że zdarzają się również takie ko 
bietyy jak ott jedna-w Szewóaciw Na- 
qórnych, która została obałamucona 

fagasa dworskiego — lokaja. 
Ale kiedy okazało się, że ów słuqus 
nie tylko handlował wódką. słoniną, 
ale i broń przechowywał i kumał się 
z dojeżdżającą do wsi cichaczem dzie 
dziczką — to potem ta kobieta oraz 
ci wszyscy, co słuchali podszeptów 
propagandy wroga, wstydzili się te- 
go i dziś są zwolennikami spółdziel- 
czości produkcyjnej, którą„przecież 
niesie chłopstwu pracu jącenu lepsze 
jutro. o 


przez 


Opowiadał tu np, jeden z towarzy* 
szy, jak zbudował spółdzielnię pro- 
dukcyjną w Konstantynowie, ale nie 
wspomniał o tym, na jakie początko- 
wo napotykał trudności. Była tam, u- 
ważacie, taka paniusia, b. administra- 


| 
nie, To zacofanie przezwyciężymy 
całkowicie, podnosząc Świadomość 
chłopstwa pracującego, zwiększając 
torka, co bardzo na wsi spokój a 
, 
I 


że uświadomienie ogółu kobiet wiej- 
skich stoi już na odpowiednim po- 
ziomie, 

Nad tym zagadnieniem trzeba jed- 


nakże uczciwie popracować, a nie 
zwalać przyczyny niedostatków w 
pracy nad przebudową wsi na „ciem- 
notę bab”. 


Trzeba mieć wiarę w to, co się robi — 


dzielnię prddukcyjną, ale 
śmy. że jej podołamy. 
W jaki sposób udało się nam to 


przeprowadzić? 


wierzyli- 


Nie szliśmy, towarzySze, na łatwi- 
znę, nie obiecywaliśmy, lecz cierpli- 
wie  przekonywalismy, uswiadamia- 
liśmv, przypominaliśmy, jak to było 
przed wojną, a jak jest dziś, ile swo- 
béd i zdobyczy przyniosła n”oeuiące- 
mu chłopstwu Polska Ludowa, i na 
tych przykładach wykazywaliśmy, z 
ilu jeszcze zdobyczy będzie mogło 
ono korzystać w ramach uspołecznio- 
nej gospodarki wiejskiej. Staraliśmy 
się prowadzić swą akcje agitacyjną 
nie tylko na zebraniach ogólnych, 
lecz również drogą agitacji indywi: 
dualnej, I to przyniosło pożądane re- 


— powiedział tow. Katarzyński, se | eultaty. 
krełarz KG w Kutnie — a wtedy się| 


zrobi nie tylko dużo, ale i dobrze, My 
np. w Kutnie ciężką i trudną mieli- 


śmy pracę. 


Dziś możemy już poszczycić się do- 
brym początkiem. Istniejąca u nas 


pozyskując i łam coraz szybciej zwo- 
lenników zespołowej gospodarki. 

Gorzej wygląda u nas sprawa na 
odcinku skupu zboża. Powiat stoi 
na szarym Kkoricu. Jedną z przyczyn 
tego niepomyślnego objawu jest fakt, 
że zbył mało uwagi zwrócimy na 
skład sotjalny „trójek”, dopuszcza- 
jąc do. nich również i przedstawicieli 
bogatega chłopstwa, Rzecz jasna, nie 
dopatrzenie to pociągnęło jak najbar- 
dziej ujemne skutki, zwłaszcza przy 
braku cdpowiedniej Kontroli pracy 
ekspozylur PZZ, : 

Nie sposób wyczerpać w jednym 
sprawozdaniu bogatego materiału, ja 
kiego dostarczyła dyskusja woje- 
wódzkiego aktywu partyjnego, lecz 
zarówno w zamieszczonych wyżej wy 
powiedziach, jak i w przemówieniach 
pozostałych dvskutantów, jak. np. 
tow, Figury, II sekretarza KP Rawa 
Mazowiecka. tow. Jankowskiego, se- 
kretarza KG Doleck, pow. Skiernie- 
wice, tow. Drzazgi, sekretarza KG 


Bartochów, pow. Sieradz, tow. Balcer- 
skieqo. sekretarza KM w  Tomaszo- 


wie Maz, tow. Sońtv, dyr. Działu 
R. i RR, Urzędu Wojewódzkiego i 
wielu innych  przebijała 


wiara w 


spółdzielnia produkcyjna oddziaływu | słuszność linii przeprowadzanej przez 


gdy zakładaliśmy” spół- | je swym wpływem na sasiednią wieś, | naszą Partie ną odcinku 


wiejskim, 


przebijała zwycięska duma z dokona- 
nego przełomu na froncie przebudo- 
wy wst naszej oraz zdecydowana wo- 
la zrealizowania tych wszystkich za- 


dań, jakie zostały wskazane przez 
kierownictwo naszej Partii — jako 
rajpilniejsze — do wykonania. 


Toteż nawiązując do postawy, uja- 
wnionej przez towarzyszy w toku dy- 
skusji, I sekretarz KW i KŁ tow. Dwo 
rakowski, oświadczył, w słowie koń- 
cewym, zamykającym obrady: 

„Wydaje mi się, iż mogę z całą od- 
pawiedzialnością zapewnić kierowni- 
ctwo naszej Partii, Jej Przewodniczą- 
cegn, towarzysza Bieruta, że wysiłek, 
jaki na odcinku przebudowy wsi do- 
tąd włożyliśmy — uwielokrotnimy, 
że błędy w naszej działalności będzie 
my _przezwycicżali, że będziemy 
wzmagali i zwiększałi naszą Świado- 
„ność polityczną, rewolucyjną czuj- 
ność t sprawność organizacyjną”. 

Dyskusję podsumował członek biu 
ra Politycznego KC PZPR tow. Ber 
man, który podkreślił wysoki po- 
ziom obrad i omówił szczegółowo 
szercg węzłowych zagadnień, wy- 


niklych w trakcie narady 
Słowa tow Bermana zebrani przy 
ięli gorącymi okłaskami. 


Wojewódzkie narady aktywu partyjnego 


mobilizużą wieś i 


ed e 


SZCZECIN 


„ 23 bm. odbyła się w Szczecinie Wo 
jewódzka narada partyjnego aktywu 
rolnego. Na naradę przybyli: członek 
Biura Politycznego Komitetu Cen- 
tralnego tow. Rapacki i członek KC 
PZPR — tow. Alster, 

W swym referacie tow, Alster zana- 
lizował przygotowania do wiosennej 
akcjł siewnej, oraz omówił błędy i 
miedociągnięcia, jakie _ popełniano 
przy organizowanitt i planowania pra 
cy w spółdzielniach produkcyjnych. 
Sprawozdanie z przebiegu wyborów 
do władz partyjnych na terenie woj. 
szczecińskiego złożył | sekretarz 
Kom. Woj. PZPR iow. Pryma, 

Po referatach wywiązała się długo- 
trwała dyskusja. 

Tow. Eugenia Wyżykowska. człon- 
kini spółdzielni produkcyjnej pow. 
nowogardzkiego powiedziała: W woj. 
naszym powstaje coraz więcej spół- 
dzielń produkcyjnych, ale ciągle jesz 
cze udział kobiet w tej akcji jest nie 
dostateczny. Musimy zrozumieć, że 
spólczielnia nie może rozwijać się 
bez czynnego udziału kobiet'w pracy 


ciła, ale kiedyśmy ją i jej zaufanych „nad organizacją jej życia, Bardzo 
przegonili — od tej pory Konstanty-, często jeszcze mężczyźni nie docenia 


nów się rozwija i będzie jedną z lep- 
szych spółdzielni, 


Zdarza się i tak, towarzysze, Że 
wróg maskuje się, udaje, że jest zwo- 
lennikiem spółdzielni produkcyjnej, 
a gdy przychodzi do podpisania sta- 
tutu — to qo- nie ma, chowa się i swo 
im postępowaniem podrywa całą ro- 
botę. Na takich gagatków trzeba, to- 
warzysze, bacznie uważać i precz ich 
/pedzić, bo to poplecznicy wroga kla; 
soweqo, jaśnie panów i kułaków. 


Rzecz jasna, že te wszystkie 
podstępy, stosowane przez nasze- 
go przeciwnika, prędzej czy póz- 
niej na jaw wychodzą, Ale na- 
szym obowiązkiem jest czuwać, 
aby maskę z twarzy wroga ze 


ją naszej pracy. Musimy przełamać 
ten przesąd, Kobieta w spółdzielni 


winna żyć sprawami spółdzielni, Mu- 
si ona brać czynny udział w zebra- 


kimi sprawami spółdzielni, musi wal- 
czyć na równi z mężczyznami o lep- 
szą gospodarkę spółdzielni produkcyj 
nej. 

Tow, Pelichowski z pow. stargardz- 
kiego, mówił o przebiegu skupu zbo- 
Ża, y t 
'— Niedawno temu w gromadzie Łę 
czyca, odbywało się zebranie, na któ 
rym gromada miała uchwalić plan 
skupu zboża. Jeden z najbogatszych 
gospodarzy gromady, Kowalski, o- 
świadczył, że może sprzedać tylko 2 
tony zboża. Wywołało ło ogólne obu 
rzenie, bowiem wszyscy wiedzieli, że 
Kowalski ma poważne zapasy zboża. 
Zebranie gromadzkie uchwaliło, że 
Kowalski musi sprzedać 30 ton zboża 
i tak się też stało, „Trójka” gromadz 
ka stwierdziła przy tym, że posiada 
on jeszcze duży zapas młóconego 
zboża, Takich bogaczy, jak Kowalski, 
jest jeszcze bardzo dużo w naszych 
giomadach. Trzeba śmiało demasko- 
wać ich poczynania, 

Podsumowania dyskusji- dokonał 
członek Biura Politycznego KC PZPR. 


tow, Rapacki. (N.) 


| GDAŃSK 


Dnia wczorajszego odbyła się w 
Gdańsku wojewódzka narada, w któ- 
rej wzięli udział pierwsi sekretarze 
powiałowi, sekretarze spółdzielni pro 
dukcyjnych, kierownicy PGR-ów i 
aktywiści wiejscy, W naradzie wzięli 
również udział kierownicy ruchu łącz 
ności miasta ze wsią, s 

Z ramienia Komitetu Centralnego 


nasz aktyw wiejski. Oto następny 
przykład: „wskutek  kumoterskiej 
działalności „trójki“ gromadzkiej nie 
jaki Kłos, bogacz na 70 ha, nie do- 
starczył zboża. Biedni i średniorolni 
chłopi zmusili jednak kułaka do wy 
pełnienia obowiązku dostawy. Zbo- 
że dostawiono, a kumoterską „trój- 
ke“ zmieniono. 

W dalszym ciągu dyskusji porusza 


Dniówka  obrachunkowa—powiedział 
tow. Murawski, przewodniczący spół- 
dzielni produkcyjnej w gminie Kuli- 
ce — to dźwignia naszej pracy. Wy- 
wiesiliśmy w biurze naszej spółdziel- 


W Rzeszowie odbyła się wojewódz 
ka odptawa sekretarzy powiatowych 
i gminnych organizacji partyjnych, 
aktywistów Zw. Samopomocy Chłop- 
skiej i administracji, na której omó- 
wiono aktualne zagadnienia terenu i 
dotychczasowy przebieg akcji wybor 
czej, 

Udział w naradzie wzięli: członek 
Biura Politycznego KC tow. min, Sta- 
nisław Radkiewicz i 


low. Tkaczow, 


wiceminister 


Tow. Tkaczow poruszył na wstępie 
zagadnienie akcji skupu zboża, wio- 
sennych siewów oraz osiągnięć i bra- 
ków spółdzielczości produkcyjnej. W 
dalszym ciągu zebrania pierwszy se: 
kretarz KW PZPR tow. Płasiński pod 
dał szczegółowej analizie dotychcza- 
sowe doświadczenia akcji wyborów 
do władz partyjnych. 


Po referatach wywiązała się oży- 
wiona dyskusja, w której wzięło u- 
dział około 30 aktywisłów tereno- 
wych. Dyskutańci poruszali w swoich 
wypowiedziach sprawy spółdzielczo- 
ści produkcyjnej, przygotowań do 
wiosennych siewów. przebłequ akcji 
skupu zboża oraz dzielili się obser- 
wacjami na temat przebiegu wybo- 
rów partyjnych. 


Jak wykazały doświadczenia po- 


wiatowej organizacji Mielec w gro-; 


madzie Czermin, tam, gdzie wybory 
przeszły pod znakiem  zaostrzonej 
czujności, spółdzielnia produkcyjna, 


licząca 60 członków i obejmująca 


RZESZÓW 


miasto do akcji siewów wiosennych 


jeden z naszych członków spostrzegł, 
że wyrobił mniej dniówek niż nasze 
dojarki, zawstydził się i zabrał się do 
roboty, 


Dyskusję podsumował tow; Ochab, 


działalności wroga klasowego. * 


Wiele konkretnego materiału z do- 
świadczeń  przodujątej w dziedzinie 
spółdzielczości produkcyjnej jarosław 
skiej organizacji partyjnej wniósł 
tow, Radwan, który wykazał, jak ak- 
tywna, systematyczna praca uświada 
miająca wpłynęła na to, że w 19 nie- 
dawno zorganizowanych  Spółdziel- 
niach produkcyjnych, 17 rozpoczyna 
iuż zespołowy siew wiosenny. 

Tow. Radwan zaapelował, by hasło 
zgspołowego siewu stanęło we wszyst 
kich gromadach spóldzielczych, jako 
iedno z naczelnych zadań, 

Wezwanie lo zebrani przyjęli burzą 
oklasków, 

Dalsza dyskusja ujawniła fakty, 
wskazujące, że wróg klasowy na od» 
cinku akcji skupu zboża sabutuje za- 
rządzenia władz ludowych. 

Tow, Adamowski dał przykład wsi 


Ropa. gdzie bogacze ukrywali zboże. 
Aktyw partyjny stanął tam na stano- 


wisku, że spółdzielńia nie sprzeda ku 
łakom ani jednego kilograma sztucz- 
nych nawozów, ani jednego metra 
tekstyliów, Ta zdecydowana postawa 
aktywu partyjnego nie pozostałą bez 
skutku, 

Wiosenna akcja siewna — siwier- 
dziłi mówcy — zmobilizować musi ca 
łą organizację partyjną w terenie, 
wszystkie ogniwa Zw. Samopomacy 
Chłopskiej i całą administrację. 

Wyniki dyskusji na zakończenie ze 
brania podsumował delegat Komitetu 


drzeć jak najszybciej, Zakusy PZPR przybyli na konferencję: zastęp | 


wroga, towarzysze, nie powstrzy- 


ca członka Biura Politycznego, tow. | "9 znaczenie dniówki obrachunkowej 


| 
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| 


mieniuje na sąsiednią wieś. w której 


" ; Central: P Ja (PL 
już dziś nie brak zwolenników przej- entralnego PZPR tow. min, Radkie 


niach, musi interesować się wszyst- |" tablicę z obliczeniem dniówek. Gdy 
wicz. (Trybuna Ludu), 


250 ha ziemi bojowo zabrała się go 


dla rozwoju spółdzielni nrodukcyjnej. mimo przejawów szkodliwej 


pracy, 


ścia da nowej formy gospodarki wiej- 
skiej. j m 
— Mówili tu towarzysze, że kobie- 


mają pędu pracującego chłop- 
stwa do spółdzielczości produk- 
cyjnej. 


Zorganizujemy spółdzielnię na 8 marca — 


— oświadczyła tow. Wojtylak, in- 
struktorka KP w Sieradzu, w odpo- 


wiedzi tym, spośród uczestników dy- 
skusji. którzy w niewłaściwy sposób 
określali rolę kobiet wiejskich w prze 
budowie wsi — Utworzymy ją wła- 
snymi, „babskimi” siłami dla uczcze- 
nia Dnia Święta Kobiet. Same rów- 
nież zorganizujemy i drugą spółdziel- 
mię, jeśli nie do 8 marca, to na pew- 


no do 1 maja, 


Zorganizujemy je dlatego, że 
wbrew temu, co tu niektórzy lo- 
warzysze mówili, my, kobiety 
wiejskie, doskonale rozumiemy, 
że tylko spółdziełczość produkcyj 
na może przynieść pełne wyzwo- 
lenie kobiecie wiejskiej. Bo wie 
my, że tylko spółdzielczość zdoła 
zapewnić kobiecie dobrobyt i 
swobodny dostęp do tych wszyst 
kich zdobyczy Socjalnych oraz 
kulturalnych, jakie zapewnia nam 
Polska Ludowa. 


Oczywiście, nie znaczy to jeszcze, 


Edward Ochab i członek KC tow. 
Władysław Matwin. Przewodniczył 
I sekretarz Komitetu Wojewódzkiego. 
tow. Konopka. 

Referat o zadaniach Parlii na wsi 
wygłosił we wstępie tow. Matwin. Po 
releracie wywiązała się ożywiona dy 
skusja, w której mówcy poruszyli 
sprawy spółdzielni produkcyjnych, 
akcji skupu zboża i akcji siewnej. To 
warzysze wskazywali na wzmożoną 
w ostatnim czasie walkę mało- I Śre- 
dniorolnego chłopa z bogaczem wiej- 
skim. Tow. Mierzwiński, sekretarz 
gminy Starogard opowiedział zebra- 
nym o melodach propagandy upra- 
wianej przez bogaczy przeciwko spół 
dzielniom produkcyjnym, 

I myśmy się nie dali — mówi tow. 
Mierzwiński, — Zmobilizowaliśmy ak 
tyw partyjny i aktyw Stronnictwa Lu 
dowego. Wynikł nie dały na siebie 
czekać, Dla przykładu przodująca gro 
mada Drag zebrała zboże i odstawiła 
je przy akompaniamencie orkiestry. 

W walce z bogaczem hartował się 


Tokarnie otrzymały dźwig 

W związku z zamieszczoną w „Gło- 
sie Robotniczym* w Nr 29 (1311) ko- 
respondencią pt, „Niepotrzebne mar- 
nowanie sił pracowniczych, kore- 
spondent nasz z Łódzkiej Fabryki Ma 
szyn Jedwabniczych, tow. Boguslaw- 
ski komunikuje, że artykuł ten wy- 
wołał wielkie poruszenie wśród czyn- 
ników kierowniczych zakładów i 
przyniósł prawie natychmiastowy sku 
tek, Już na drugi dzień urządzono za- 
stępczy dźwig i unocowano go w spo 
sób prowizoryczny nad  tokarnią, 
gdzie będzie służył do czasu wmonto- 
wania właściwego, który został zamó 
wiony. 


Ambulatorium PZPB Nr 4 
uzyskało telefon 


W odpowiedzi na notatkę zamiesz- 
czoną w „Głosie Robotniczym” z dn. 
28 stycznia br. pt, „Urząd telegra- 
ficzno-telefonicznv milczy” 


ladem naszych korespondencji 


liśmy od dyrekcji Okłęgu Poczt i Te- 
legrafów wyjaśnienie, powiadamiają- 
ce naś, że Rejonowy Urząd Telegra- 
fów i Telefonów zwrócił się do PZPB 
Nr 4 z prośbą o odpis podania i w 
rezultacie w dniu 30 stycznia br. w 
ambulatorium fabrycznym tych zakła 
dów został założony aparat telefo- 
niczny, 


Współczynnik wzorowej 


pracy 

W związku z artykułem naszeqo ko 
respondenta pt. „O pracy majstrów 
przędzalni cienkoprzędnej terenu „G”, 
otrzymaliśmy od dyrekcji PZPB im. 
J. Stalina następujace pismo: 

„Majstrowie wspomnianej przędza! 
ni -pod względem kwalifikacji tech- 
nicznych w w.ększej części stoją na 
wysokości zaddnia. Niedociągnięcia, 
jakie jeszcze istnieją na tym odcin- 
ku, uzupełniane Są na orqanizowa- 
nym obecnie kursie teoretyczrym i 


otrzyma-l praktycznym dla majstrów fabrvcz- 


nych. Kwalifikacje techniczne nie są 
jednak iedynym czynnikiem, wpływa 
jscym na to, aby przędzalnia praco- 
wała bez zarzutu. Musi istnieć po- 
wiązanie pracy robotnika, majstra i 
kierownictwa. Niemały również 
wpływ wywiera czynnik wychowaw- 
Czy, zrozumienie i wpojenie całej za- 
łodze właściwego socjalistycznego 
stosunku do pracy, I na lo właśnie 
zwracają obecnie uwagę i kładą na- 
cisk kierownielwo zakładów, Partia i 
Rada Zakładowa. Zarówno majster, 
jak i prządka muszą zdawać sobie 
sprawę, że wrzeciona nie mogą Stać 
bezczynnie. że niedoprzęd winien byc 
właściwie natykany itd, a w dążeniu 
do teqo praca ich musi się stale udo- 
skonalać, 


W stosunku do robotników o nia- 
pełnych kwalifikacjach  zastosowaii- 
śmy doszkalanie, które przeprowadzs 
ją wybrani spośród najlepszych to- 
bafników instruktorzy pod pieczoło- 
wiłym nadzorem kierownictwa przę- 


dzalni”, 
Dyrekcja PZPB im, J, Stalina 
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UWAGA, UCZESTNICY 
SZKOLENIA PARTYJNEGO! 


W dniu  dęisiejszyn w lokalu 
Ośrodka Szkołenia Partyjnego przy 
ul. Traugutta Nr 1. odbędzie się 
zgodnie z rozkładem w godz. od 18 
do 31 konsultacja z Historii między 
narodowego ruchu robotniczego. 

OŚRODEK 
Szkolenia Partyjnego, 


Komunikat Ligi Kobiet 


Zarząd koła terenowego Ligi Ko- 
biet dzielnica Śródmieście Lewa 
zawyiadamia, że w dniu dzisiejszym 
o godz. 17 w lokalu Dz. Śródmieście 
Lewa przy uł. Narutowicza 28, oú- 
hędzie się zebranie kola. 

Obecność obowiązkowa. 


Trzeba opiekować się 
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zdrowiem ludzi pracy 


Zły styl działalności Łódzkiej Ubezpieczalni 


mausi najrychiej uiec zmianie 


Otoczenię właściwą opieką lekar 
ską ludzi pracy, zapewnienie im 
szybkiej pomocy w nagłych wy- 
padkach i możliwości leczenia w 
domu, jeżeli choroba nie wymaga 
pobytu w szpitalu — należy do 
zagadnień palących i zasadni- 
czych. Instytucją, powołaną do 
spełnienia tych zadań pozostaje 
jeszcze nadal Ubezpieczałlnia Spo 
łeczna, choć już przeprowadzana 
jest systematyczna reorganizacja 
służby zdrowia, polegająca na sca 
leniu wszystkich ośrodków mod 
kierownictwem jednego Zakładu 
Lecznictwa Pracowniczego, Ubez 
pieczalnia zaś sprawowała by 
funkcje. administracyjne. 


Miasto nasze stało się pierw- 
szym w Polsce, w którym zreorgą 
nizowane lecznictwo społeczne po 


860 kolejarzy otrzymało 7 milionów zł. premii 


za wydatną pracę w roku ub. 


850 kolejarzy — przodowiiików pra 
Y, zatrudnionych na terenie DOKP 
"0dź, otrzymało w ciągu ubiegłego 
oku 7 milionów złotych premii w go 
ówce i w postaci książeczek oszczę- 
Inościowych. Ci przodujący pracow- 
icy ńałeża tio różnego rodzaju służb 
«olejowych, do służby mechanicznej, 
tuehu, drogowej, elektrotechnicznej 


ob. 


Kiopety 


INR =LZ 


R 


Spotykam codzień ob. Walentego 
— naszego dozorcę. To na scho- 
dach, kiedy zamiata je zamaszy- 
ście, to znowu na podwórzu, albo 
w nocy, gdy wielkim kluczem o- 
twiera mi bramę, 

Ob. Walenty jest człowiekiem 
małomównym. Ale ostatnio — jak 
to się mówi — nie wytrzymał ner- 
woówo i spotykając mnie na kory- 
tarżu steknaął: 

— Oj! Niedobrze. 

=— A to dlaczego??? 

— Bo pomyśl sobie pan, ob. 
Smutny, jak może być inaczej, kie 
dy ciąaie słyszy się: „Ob. ob. do- 
zorzy, tak nie można!”, „Niedbal- 
stwo dozorcy” I temu podobne! 

—- No, bo widzi pan, rzeczywi- 
ście wielu, dozorców postępuje nie 
tak, jak powinni! — próbowałem 
uspokoić rozgniewanego mego roz 
mówsę. - 

— Tak! Ślicznie! Zgadzam sie z 
tym.. Ale przecież nie wszyscy są 
tacy źli. Są też dozorcy, którzy 
starają się o dokładne wypełnia- 
nie swych obowiązków! Gdzież 
tam! A tymczasem sa tacy lokato* 
rzy, którzy z reguły już jadą huzia 
na nieszczęsnych dozorców. I patrz 
pan. co silę robi — ciągnął dalej — 
taka na przykład panna Buba z 
trzeciego piętra, zawsze idąc po 
schodach *opycha się cukierkami, a 
papierki ciska na ziemię. A potem 
krzywi się I mówi do Dzidzi z par- 
teru: „Ależ brudno na tvch scho- 
dach! Fo wszystko przez to, że na- 
szemu Waleniemu nie chce się za- 
mieść”. A Krzykalska znowuż — 
wszystkie .brudy wylewa koło 
śmietnika! Sił człowiekowi nie 
starczy! 

Przyznałem rację Walentemu, A 
on mówił nadal: 

— Jak był mróz, to przestrzega- 
tent te paniusie, żeby wody do pu- 
szek nie wylewały, ale myślisz 
pan, że poskutkowało? Skąd! 
„Wałenty zrzędzi, Walenty jest 
niemożliwy” — tak mówiły. A 
później, jak przyjechały wozy 
ZOM-i, nie możną było zamarznię 
tych puszek oczyścić! 

Mam wrażenie, że kłopoty Wa- 
lentego odczuwa wielu innych do- 
zorców. Dlatego apeluję do pań 
Krzykalskich, Bub, Dzidzi i in- 
nych: poprawcie się! 

Hipolit Smutny 


= obecnie jest członkiem 


itp. Wśród nich wysuwają się na 
pierwszy plan: starszy nastawniczy 
na stacji Łódź-Kaliska Jan Śliwiński, 
jeden z inicjatorów ruchu współzawo 
dnictwa, Został on siedmiokrotnie 


tak zwanej „trójki awaryjnej na 
stacji; ustawiacz wagonów Tomasz 
Witusik — jest kolejarzem już od 27 
lat także wielokrolny przodownik 
pracy; rzemieślnik parowozowni sła- 
cji Łódź-Kaliska, Jan Grzełak — pra- 
cuje w tym zawodzie już 33 lata. 


Otwarcie Biblioteki 
im. Waryńskiego 


W dniu 1 marca rb. zostanie o= 
twaria dla czytelników Miejską Bi- 
plioteka im. Ludwika Waryńskiego 
w nowym gmachu przy ul. Gdań- 
skiej 102, z 

Biblioteka czynna będzie w dni 
powszednie w godzinach od 9 do 20 
bez przerwy. 

Bezplatne korzystanie z biblioteki 
przysługuje wszystkim obywatelom 
lod lat 18. 


Wieczór dyskusyjny 


Dnie 1. III. 1950 r. 6 godz. 19 w 
sati „Czytelnika —uL Piotrkow- 
ska 86 — odbędzie się, zorganizo- 
wany staraniem Łódzkiego Oddzia= 
łu Związku Literatów Polskich, 
wieczór dyskusyjny „O realizmie i 
formaliżmie w plastyce”. Dyskusję 
zagają artyści plastycy —.Konstan- 
ty Mackiewicz i Feliks Turski, 

Wstęp bezpłatny. 


è 


Kto zna działalność 
tego przestępcy ? 


W wwiazku ze śledztwem  p-ko 
Teodorowi Lohrowi, b. majorowi 
polieji niemieckiej w Łodzi w lā- 
tach 1941—1945 — wzywa się wszyst 
kie osoby. mogące udzielić wiado- 
mości o jego szkodliwej działalno- 
ści do zgłoszenia się w Prokuratu- 
rze Sądu Apelacyjnego w Łodzi. Al. 
Kościuszki 1 — If p. w godz. od 8 
do 15. 


wołane zostało do zdania egzami 
nu swej sprawności, Wskutek jed 
nak widocznych niedociągnięć i 
rażących braków, ludzie chorzy 
nie mogą w porę otrzymać põ- 


mocy lekarskiej — zwłaszcza je- | 


żeli chodzi o leczenie domowe. Cze 
sto nawet okazuje się, że znacz- 
nie łatwiej*dostać się do szpitała, 
niż liczyć na wyzdrowienie w do- 
mu. : 

Świadczą o tym dobitnie liczne 
listy naszych czytelników, słusz- 
nie użalających się na dotkliwe 
usterki pracy Ubezpieczalni. 

Ob. Stefan Domagała pisze: 
„Dnia 14 stycznia zachorowałem. 
Gorączka, przeszło 38 stopni, pod 
nosiła się z godziny na godzinę. 
Po dwóch dniach żona zwróciła 
sie telefonicznie do Ośrodka przy 
ul. Próchnika 36. Usłyszała w 
odpowiedzi, że sprawy takie nie 
mogą być załatwiane  telefonicz- 
nie. że należy osobiście zgłosić się 
do lekarza. Po powrocie z pra- 
cy żona udała się do Ośrodka 
gdzie z kolei oświadczono jej, że 
wizyty należy zgłaszać w godzi- 
nach rannych. Wreszcie dnia 16 
stycznia żona, zaniepokojona mo 
ja wysoką temperaturą zadzwoni- 
ła po Pogotowie. Nad mnem przy 
jechał lekarz Pogotowia. nie ma- 
jący prawa wypisywania recept. 
Po kilku dniach wybrałem się już 
sam do lekarza Ubezpieczalni, któ 
ry orzekł, że byłem poważnie cho 
ry na grypę i anginę. Przed paro 
ma dniami otrzymałem zawiado- 
mienie z Ubezpieczalni Społecz- 
nej. abym zapłacił 1600 zł za. „nie 
uzasadnione wezwanie Pogoto- 
wia”. Stwierdzam, że Pogotowie 
było wźywane z uzasadnionych 
przyczyn’ dn. 16 lutego, a z przy- 
czyn nieuzasadnionych przybyło 
dopiero dn. 17...*. 1 


O niewłaściwych sposobach pra 
cy Ośrodka przy ul. Armii Ludo- 
wej pisze ob. Aleksandra Ru- 
ban. Na nieuprzejmą informację 
w Pogotowiu utyskuje kierownik 
oddziału MPB — ob. Pieńkowski. 
Źle też się dzieje w. Ośrodku na 
Osiedlu im. Mońtwiłła. Mirackie- 
go. „Na-drzwiach gabinetu lekarza 
rejonowego — pisze ob. Wł D., 
wisi zwięzły mapis: „Przyjmuje 
od godz. 12 do godz...? Tymczą- 
sem dn. 3 lutego o godz. 14 jesz- 
cze lekarza nie było...". 

„Szukając  lekarza-ginekologa 
— pisze ob. J. Ł. — zatelefono- 
wałam do informacji przy ul. Wól 
czańskiej 225, prosząc © wiado- 
mość, dokąd mam się zwrócić. 
Poinformowano mnie, że na ul. 
Łagiewnicką. Zwolniłam się z pra 
cy i udałam się do wskazanego 
Ośrodka.'gdzie oświadczono mi, że 
powinnam pójść na ul. Gdańską 
Nr 21. Tam — podano mi adres: 
Piotrkowska 102 skąd skierowano 
mnie znów na ul. Próchnika 36. 


cić na Łagiewnicką 34, W ten 
sposób błędne koło zamknęło się. 
Straciłam cały dzień pracy i osta 
tecznie nie wiem, gdzie mam szu- 
kać porady... 

Listy przytoczone przez nas nie 
wymagają komentarzy. Wymaga 
wymagają komentarzy. Wymagają 
natomiast od Ubezpieczalni zmia- 
szego zainteresowania się fatal- 
nym stanem obecnym, nie tylko 
przez kierownictwo Ubezpieczalni, 
ale także przez radę zakładową 
j organizację partyjną tej insty- 
tucji. 

Lecznictwo społeczne zostało 
pomyślane dla ludzi pracy, aże- 
by im życie ułatwić, aby za- 
pewnić im troskliwą opiekę le- 
karską i pomoc w nagłych wypad 
kach. W żadnym wypadku nie 
wólno przez niewiaściwe, bezdu- 
szne, biurokratyczne ujęcie znie- 
ksztalcać pięknej idei opieki nad 
zdrowiem człowieka pracy. 

M. Zal. 


e 
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Czytelnicy nasi zwracają uwagę. 
Popsuta studnia 


Lokatorzy doma przy ul. Batorego 


36 nadesłałi nam następujący Dst: „Od: 


daliśmy studnię w naszym domu do reperacji niejakiemu ob. Michałowskiermm, 
Zapłaciliśmy żgdaną sumę, ule początkowo płynęła woda mętua, a później 
przestałe w ogóle pokazywać się — studnia co parę dni psuła się. Wystąpi 


limy na drogę sądową. Wyrok nak 


studni w ciągu dwóch tygodni: 


azywał ob. Michałowskiemu naprawienie 


Ale ten nierzetelny rzemieślnik zbywa nas byle 


sd ; z > - + pE - 
czym i studni dalej nic naprawia, mimo. že wziął od nas za robotę 58 tys. zł...” 


Radzimy Wam udać się do DRN 


przy Waszym Starostwie. Z- pewnością 


Kuda potrafi nakłonić ob. Michałowskiego do wypełnienia swych zobowiązań. 


Kto czuwa nad sklepami komisowymi 


Ob. Edmund Głowacki zam. przy uł. Dobrej 9 m. 4 pisze: „Dnia 11 lutego 
br. kupiłem pióro wieczne w sklepie komisowym ob. Jana Karpowicza przy nl. 
Marsz. Stalina 32. Po powrocie do domu przekonałem się, że pióro nie działa, 


Zwróciłem się do właściciela sklepu 


ciel odmówił, twierdząc, że przy sprzedaży nie daje żadnej gwarancji. 


Właści: 
Zà- 


i zużądałem zwrotu pieniędzy. 


pytuję. po ce istnieja sklepy. mie udzielające żadnej gwarancji za kupiony to 
war i czy jest dopuszczalne świadome wprowadzanie w błąd klientów. Prry 
kupnie pióra nie otrzymałem żadnego pokwitowania, a nie odebrawszy pie 
więdzy, pióro zostawiłem na ladzie sklepowej na co mam świadka...*. 


Z pewnością odpowiednie czynniki zainteresują się sklepem komisowym, , 


o którym pisze nasz czytelnik, 


Łódzkie przedsiębiorstwa budowlane 


odczuwają brak sił roboczych 


Jeszcze zbyt mało kobiet jest zatrudnionych 


Łódzkie przedsiębiorstwa budowlane 
przystępują już do prac na większą 
Skałę. W związku z tym występuje 
ciagle zapotrzebowanie robotników, 
Już do obecnie rozwijanych robót 
brakuje około 1000 robotników. Wraz 
z rozpoczęcient sezonu wiosennego 
ten niedobór sib ludzkich jeszcze 
wzrośnie, Natomiast kadr robotmi- 
ków budowlanych nie można zwięk- 
szyć zbyt rychło, gdyż wszyscy no- 
wi pracownicy muszą przejść prze- 
szkolenie fachowe, aby się, stać si- 
łami wartościowymi. Należy pod- 
kreślić, że w okresie przeszkolenia 
robotnicy otrzymują normalne płace. 

Ażeby zaspokoić zapotrzebowanie 
przemysłu budowlanego Urząd Za- 
trudnienia za pośrednictwem swych 
obwodowych oddziałów z terenu wa 
jewództwa kieruje do przedsiębiorstw 
budowlanych zgłaszających się do 
pracy ludzi ze wsi. W tej dziedzinie 


zatrudnienia istnieje rozległe poie 
do pracy dla kobiet, które mogłyby 
znaleźć zajęcie w charakterze mala 
rek, szkłarek i tp. 


Wielkie pole do popisu w dziedzi 
nie popularyzacji wśród kobiet pra- 
cy w budownictwie otwiera się przed 
Ligą Kobiet. 


Wiosenny turnus szkolenia 


w Szkołach Prze 


Komenda Miejska „Służby Polsce“ 
prowadzi obecnie werbunek kandyda 
tów do Szkoły Przysposobienia Prze 
mysłowego na dział węglowy. 

Warunki przyjęcia są następują- 
ce: przyjmowani są tylko kandydaci 


— mężczyźni (wiek 18 — 20 at), 
wymagane wykształcenie — umie- 
jętność czytania i pisania, dobry 
stan zdrowia, 


Kandydaci winni składać w Komen 
dzie Miejskiej SP następujące doku- 


Odpowiedź na apel tow. Markiewki 


Tow. Boryna, korespondent z WSM 
Nr 4 donosi nam, że pracownik low, 
Słuszniak, wyrabiający przeciętnie 
145 procent bazy akordowej, wezwał 


Kurs księgowości 


6 Ośrodek Oświatowy przy Miej- 
skim Uniwersytecie Społecznym (ul. 
Rzgowska 30) organizuje nowy kurs 
księgowości, arytmetyki handlowej, 
korespondencji i prawa. Kurs od- 
bywać się będzie 3 razy w tygodniu 
w godzinach od 16 do 18. 

Nauka jest bezpłatria. 

Zapisy przyjmuje kancelaria 
Szkoły Podstawowej Nr 119 mic- 
szcząca się przy ul. Rzgowskiej 30 


| w godzinach od 16 do 18, z wyjąt- 


Z Próchnika 36 kazano misię zwró kiem dni światecznych. 


Nasi korespondenci fabryczni piszą: 


SlIadami tow. Marxiewki 
Załoga PZPW Nr 37 nie pozostaje w tyle 


Podobnie, jak i we wszystkich 
łódzkich zakładach. apel tow, Mar- 
kiewki znalazł głęboki odzew  ró- 
wnież w PZPW Nr. 37. Nieprzerwą 
nie napływają do Rady Zakładowej 
długofalowe zobowiazania  poszcze- 
gólnych pracowników i zespołów 
produkcyjnych. A więc pracownicy 
oddziału Grabowa w liczbie 12 zobo 
wiązali się podnieść jakość i ilość 
o 2 procent. Liga Kobiet, niezależ- 
rie od zobowiązań na dzień 8 mar 
ca, postanowiła na oddziale cero- 
walni podnieść jakość do 100 pro- 
cent i utrzymać się na tej wyśsókos 
ci. Członkinie L- K. Leonarda Szy- 
mańskka, Maria Latocha oraz Heie- 
na Witkowska zobowiązały się po- 
nadto przekraczać swą bazę akordo 
wą o 12 procent, 2 procent i 10 pro 
cent. 


Również załoga 7 oddziału na 
wspólnym zebraniu postanowiła od 
powiedzieć na apel tow. Markiewxki 
długofalowymi zobowiązaniami. Do 
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RUTZWRRRKWSZUNZNRNAKSNECZEK 


ZJEDNOCZENIE PRZEMYSŁU WŁÓKIEN SZTUCZNYCH 
i zaangażuje od zaraz: 
Kierownika Sekcji Gospodarki Parkiem Maszynowym i Smarow 


t) 

myczo-Olejowej do Działu Techniki Ruchu. 

mechanik z praktyką fabryczną. 
2) Inspektorów kontroli do Naczeliego Inspektoratu Kontroli 
8) Kierownika Sekcji Racjonalizacji i 


wykształcenie techniczne lub długoletnia praktyka fabryczna. 


Oferty wraz z życiorysem należy składać w Dziale Personainym 
Zjednoczenia — Łódź, ul. Piotrkowska 203-205 


Pożądany technik- 


Wynułazczości, pożądane 


190k 


WKKW YT TYN KKIKIKIKKAKKKAJIOODOEKAZARNAARNARNAI 


współzawodnictwa przystąpiły dwa 
zespoły: drukarzy maszynowych i 
ręcznych, łiczących po 10 osób. Po- 
stanowili oni do dnia 1 lipca br. po 
dnieść swę bazy akordowe o 5 pro- 


tent, jakość natomiast do 98 pro- 
cent. 
Janina Tomaszuk 
korespondent fabryczny Z PZPW 
Nr. 37 


Rozdanie nagród 


za najlepszą pracę 
w sali kina „Połónii*, 
nastąpiło uroczyste rozdanie Da- 
gród, przyznanych w Konkursie za 
najlepsze wypracowanie na temat 
widzianego filmu radzieckiego. Wy 
różnionych zostało 33 dziewcząt i 
chłopców. 

Po krótkich przemówieniach pre- 
zesa Zarządu Okręgu TPPR tow. 
Dobromęskiego i tow. Łaciaka, wi- 
zytatora Okręgu Łódzkiego, wśród 
ogólnego aplauzu młodzieży, szczel- 
nie wypełniającej widównię, przy= 
stąpiono dò rozdziału nagród. 

Piękny rower — pierwszą nagro- 
dę — otrzymał uczeń I Państw. Gi 


Wczoraj, 


PZPB im. J. STALINA 


przyjmą natychmiast 


BIEGŁE MASZYNISIKI 


Zgłoszenia osobiste do Wydz, Personalnego w Łodzi, ul. Tymieniec- 


kiego Nr 5-7. 


o filmie radzieckim 


mnazjum f Liceum w Łodzi, kol. 
Jan Okopień, duży komplet 
żek — druga nagroda 


ksią= 


Tgnacy 


Warmuziński, uczeń VIII Państw. 
Gimnazjum i Liceum Męskiego w 
Łodzi. Dalsze nagrody w postaci 


ksiażek otrzymało 31 uczennic i u- 
czniów różnych klas — od najniż- 
szych do najwyższych — z Łodzi, 
Wielunia, Kutna, Aleksandrowa itd. 

Po części oficjalnej zgromadzona 
dziatwa szkolna obejrzała piękną 
kreskówkę radziecka p. t „Szara 
szyjka” oraz film z życia maryna= 
rzy radzieckich p. t- „Torpedowiee 
nieugięty'". Jal. 
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towarzyszy pracy do podejmowania 
długofalowych zobowiązań.  Odpo- 
wiedział mu tow. Cyruliński, który 
postanowił podnieść swą wydajność 
ze 140 do 150 procent, 

w ZPO im. Więckowskiego, jak 
donosi tow. Gronowski. podjęły zobo 
wiązania 4 zespoły taśmowe: zespoły 
tów. tow. Krystyny Rataj, Janiny No 
wackiej, Józefy Bambrych i Leonory 
Kosińskiej. Szwaczki te zobowiązały 
się podnieść swą wydajność o 5 pro* 
cent i jakość do 100 procent primy 
ua okres półroczny. 

W PZPW Nr 3, jak pisze nam tow. 
Warcikowski — 4 zespoły tkackie 
tow. tow. Tyłmana, Januszewskiego, 
Sobali i Bartczaka podniosą o kilka 
procent wykonanie swych baz akor- 
dowych. Indywidualne zobowiązania 
do dnia f lipca podjęli tkacze: Pe- 
dztcka, Szer, Wawrzała, Filipczak, Ja 
gielski, Skonecki i Zając. 


Tanie jabłka 


cieszą się powodzeniem 

Poza wielkimi ilościami owoców 
w sklepach — Powszechna Społ- 
dziemia Spożywców i Łódzka Spół- 
dzielnia Ogrodnicza rozprowadza 
ja jabłka w drodze sprzedaży ulicz 
nej z wózków. 


PSS uruchomiła 9 takich wózków, 
Łódzka Spółdzielnia Ogrodnicza 6, 
przeważnie w pobliżu szkół, zakła- 
dów pracy i w ruchliwszych punk- 
tach miasta. Jabłka na wózkach są 
tanie, cena waha się w granicach 
86 — 160 zł. O powodzeniu sprzeda 
ży ulicznej niech świadczy to, że z 
samych tylko wózków Spółdzielni 
Ogrodniczej sprzedaje się dziennie 
ponad 3 tony jabiek. 


Rejestracja 
bibliotek publicznych 


W Łodzi odbywa się obecnie (w 
myśl zarządzeń Ministerstwa O- 
światy) rejestracja wszystkich bi- 
bliotek publicznych, których księgo 
zbiór liczy więcej niż 50 tomów. Re 
jestrację przeprowadza Inspektorat 
Szkolny. Podlegają jej biblioteki za 
równo państwowe, spółdzielcze, 
szkolne, jak i prywatne wypożyczal 
nie oraz księgozbiory wyższych u- 
ezeini i biblioteki samorządowe. 

Od rejestracji zwolnione są bibiio 
teki prywatne (tylko dła prywatne 
go użytku) -oraz biblioteki jedno- 
stek wojskowych. 

Wszyscy kierownicy bibliotek, pa 
dlegających rejestracji, winni zgło- 
sić się dó Inspektoratu Szkolnego 
celem pobrania specjalnych formu- 
larzy 


informacyino-statystycznych. |stenografię, maszynopisanie, 


mysłu Węglowego 


menty: metrykę urodzenia, świadec- 
two szkolne, zobowiązanie wypełnio 
ne i własnoręcznie podpisane, które 
powinno być zaopatrzone podpisem 
redzieów, lub opiekunów, orzeczenie 
lekarskie, wydane przez Ośrodez 
Zdrowia, stwierdzające przydatność 
kandydata do pracy w przemyśle 
węglowym. 

Nauka trwa 5 miesięcy. Uczniowie 
otrzymują bezpłatnie naukę, koniecz 
ne pomoce naukowe, wyżywieni:, 
bieliznę osobistą, pościel, umunduro- 
wanie i opiekę lekarską, 


Po ukończeniu nauki z pomyślnym 
wynikiem — Kandydaci kierówani są 
do kopalmi. Zarobki miesięczne ab- 
solwentów wahają się od 12 tysięcy 
zł. wzwyż, zależnie od wyników ich 
pracy. 


Kandydatów przyjmuje i za»suje 
Miejska Komenda SP w Łodzi przy 
ul. Curie-Skłodowskiej 30, Sckżja 
Peboru i Zatrudnienia, tel. 155-29 


Pociągi turystyczne 


do Warszawy 
Polskie Biuro Podróży JOrbiś* w 
Łodzi organizuje w niedzielę dnia 
51 12 marca b. r. pociągi turystycz- 
ne z Łodzi do Warszawy na zwiedze 
nie trasy W—Z. Wyjazdy z Łodzi — 
rano, powrót — późnym wieczo- 
rem. Zgłoszenia grupowe i indywi- 
dualne; na pociąg w dniu 5 bm. 
przyjmujemy tylko do dnia 3 bm. 
na pociąg w dniu 12 bm. — do dnia 
10 bm. 
Zapisy i informacje w „Orbisie”* 
Piotrkowska 68, w godz. 8—18, 
Dzisiejszej nocy dyżurują następu- 
jące apteki: Piotrkowska 193 — Czer 
nek, Łagiewnicka 120 — Pastorowa, 
Piotrkowska 307 — Pawłowski, Na- 
rutowicza 42 — Rychter, Gdańska 90 
— Rembieliński, Armii Czerwonej 6 
— Szymański, Srebrzyńska 67 


Szlindenbuch, Piotrkowska 25 — Stec 
kel, 


w N 

W ciągu dnia dzisiejszego oraz 
przez całą noc dyżurują następujące 
szpitale: Szpital Nr 9 —na oddziale 
chirurgicznym, Szpital im. Barlickie- 
(ja — na oddziale internistycznyn, 
Szpital Wojewódzki — na oddziale 
qinekologicznym i położniczym. 


Ogłoszenia drobne 


PRZYBŁĄKAŁ się wilk żółty, w, 
Rozalii nr 2, 14 komisariat. 111mm 


POSZUKUJE się rachmistrza, 
księgowego, inspektora-rewi- 
denta. Zgłaszać się Zamenho- 
fa 25, Wydz. Personalny. 

l 11151-g 


DNIA 16. II. — 50 r. za obelżywe 
słowa wypowiedziane pod „adresem 
Józefa Kubaro, przepraszają Tar-. 
czyńscy. 1116£g 


KURSY Stowarzyszenia Stenogra-' 
fów, Piotrkowska 83. Zgłoszeńia na 
165k 


Co pisała prasa łódzka 27 lutego 1930 r. 


TRAMWAJE MIERNIKIEM KRYZYSU 

W. drugim półroczu roku 1929 na- 
slapi gwałtowny spadek frekwencji 
ha framwajach łódzkich, które nie 
rzadko jeżdzą bez jednego pasażera. 
W drugim półroczu bowiem przewie- 
ziono o cztery i pół miłiona pasaże- 
1ów mniej, niż w pierwszym półroczu 
tego „roku czarnego kryzysu pi- 
szę Kurier Lódzki". — Tak więc — 
dcdaję gazeta — kryzys gospodar- 
czy, powotłujący ogólne osłabienie tet 
na życia gospodarczego — odbił się 
również na frekwencji tramwajowej. 
która doznała katastrofalnego załama 
nia, Ludzie nie mają pieniedzy na hi- 
let tramwajowy i muszą chodzić pie- 
SZŁO, A 


DALSZE SZCZEGÓŁY AFERY 
WICEKONSULA USA 

Gazety podają dalsze sensacyjne 
szczegóły afery wicekonsuła USA w 
Warszawie — Harrego Halla, który 
torgarizował handel żywym towarem 
w Polsce. 

Zbrodniarze z jego szajki za pośred 
nictyem ogłoszeń matrymonialnych. | 


wyszukiwali ładne dziewczęta, z któ- 
rymi „żenili się”, aby następnie te 
„żony“ wywozić do zagranicznych 
spelunek. Obywałej USA Morris Ba- 
skin w ten sposób brał kilkadziesiąt! 
razy śluby w Polsce, a swe oliary 
spizedawał do domów publicznych w 
Ameryce, 

Aresztowano już kilkudziesięciu u- 


Je zestpików szajki, 


ZAMACH SAMOBOÓJCZY 
BEZROBOTNEGO 
Pod powyższym tytułem -= „Kurier 
Łódzki” donosi, że niejaki Zygmunt 
Jobrowulski, bezrobotny,, zamieszka- 
ły przy ul. Nawrot 51 popełnił za- 
mach samobójczy, zażywając esencji 
ociowej. 
ANGLIA POŻYCZA POLSKIM 
ZIEMIANOM 
Pisma podają. że w Londvnie sa- 
końiczono rokowania miedzy bankiem 
Hambros” a ziemiaństwem polskim, 
xtóre otrzymuje od Anglików półtora 
mitona funtów slerlinqów, czyli 67 
milionów złotych „na najkorzyst- 
niejszych w świecie warunkach”. 


CEA, 


PAŃSTWOWY TEATR 
im. STEFANA JARACZA 


(ul. Jaracza 27) 
Dziś, o godz. 19,15 sztuka Leona 
Kruczkowskiega pt. „Odwety* w 


drugiej wersji. 
PAŃSTWOWY TEATR NOWY 
(Daszyńskiego 34, tel. 181-34) 
Q godz. 19,15 „Brygada szlifierza 
Rarhana*". 
Zniżki ważne. 
TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIĄ* 
(ul. Piotrkowska 243) 
Dziś teatr nieczynny. | 
p ASSTW OWY 
TEATR LALEK „ARLEKIN* 
(Piotrkowska 152, tel. 258-99) 
Poniedziałek, 27. 2, o godz. 17,15 
widowisko pt, „Złota rybka“, 
Kasa czynną od godz, 10, 
PAŃSTWOWY TEATR LALEK 
PINOKIO“ 
(Łódź, Nawrot 27, tel. 
Dzis teatr nieczynny. 


TEATR „OSA“ 
(Traugutta 1, tel. 272-70) 


135-74) 


O godz. 1930 „Romans z Wode- 
wilut z T. Wesołowskim, 
PAŃSTWOWY TEATR ŻYDOWSKI 

(Łódź, Jaracza 2) 

Teatr nieczynny z powodu wyjaz- 
du do Warszawy ze sztuką „Mój 
Syn“, Premiera dnia 4 marca. 


Program na poniedziałek 27 lulega 
1950 r. 
(Ł) Sygnał — chwila muzyki. 
t Ą DZIENNIK POŁUDNIOWY 
I PRZERWA, 13.20 (Ł) Sygnał — 
chwila muzyki 13.25 Program dnia. 
j 30 area rozrywkowa. 14.00 Au- 
cja Zw, Naucz, Polsk, 14.15 (Ł) ka 
munikaty. 14.29 (E) Koncert insiru- 
imentalistów. 14.55 Koncert solistów. 
15.00 „Halto, młodzi fizycy”, 13.50 Na 
wy numer „Odrodzenia”. 15.55 Chwi- 
ja muzyki. 16.00 DZIENNIK POFO- 
EWPNIOWY. 16.20 (£) Aktualności 
łódzkie, 16.25 (E) W audycji dla dzie- 


ci — opowiadanie M. Katajewa pł. | 
„Kwiatek siedr mioplat ek' 16,45 (E) 
Chwila muzyki. 165 (E) „Józefa 
Szęwczykowa budow zy Polski Lu- 


dowej o sobie”. 17,00 (t À Koncert pò- 
południowy. 17.45 Audycja sportowa 
dla świetlic młodzieżowych. 18.00 Ko 


mentarz. 18.05 Odpowiedzi fali 49. 
t8.15 Muzy ka. ludowa, 18.40 „Wszech 
nica Radiowa”, 1900 Audycja dla 
wsi. 19.15 Pieśni E. Griega. 19:35 Igna 


cy Paderewski — Sonata a-moll. 20.00 
DZIENNIK WIECZORNY. 20.40 Mii- 
zyka operowa. 21.40 Pogadanka 
alawa, 22,00 (E) „Siedem dni spor 


p- 


ŝi 
tu”. 22.13 (E) Program lokalny na ju- 


(ro. 22.15 Chwiła muzyki, 22.20 Mit- 
zyka ludowa. Transm. do CZECHO-| 


SŁOWACJI E BUDAPESZTU. 23,00 
OSTATNIE WIADOMOŚCI. 23.10 Pro 


gram na jutro, 23.15 Muzyka poważ- 
na. 2406 Zakończenie audycji ij 
Hymn; 


5 
ADRIA — A a młodzieży (Stalina 1) 
„Wiosna“ — godz, 16, 18, 20 


20) 
H 


BAŁTYK (Narutowicza 
„Pustelnia Parmeńska" 
godz. 17, 19, 21 

BAJKA (Pranciszkańska 31) 
„Serenada w Dolinie Słońca” 
godz. 18, 20 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) — „Pro- 
gram aktualności krajowych i 7a- 
granicznych Nr 9'* — godz. 11, 12 
13, 16, 17, 18, 19,20, 21 

HEL (Legionów 2) dla młodzieży 
„Pościg* — godz. 16, 18, 20 

MUZA (Pabianicka 178) — 
„Dubrowski* — godz, 18, 20 

POLONIA (Piotrkowska 67) 
„Konstanty Zasłonow* 
godz. 17, 19, 21 

PRZEDWIOŚNIE 
„Pustelnia Parmeńska* 
godz. 16, 18; 20 


ROBOTNIK (Kilińskiego 187) 


seria. 


16) 


seria 


(Żeromskiego 
— I 


„Świat się śmieje" 
godz, 18, 20 


ROMA (Rzgowska 84 „Cygański 
Tabor“ — podz. 18, 20 
poranek godz, 11 

REKORD (Rzgowska 2) — „Biały 
Kiel“ dla młodz. godz. 16 
„Siódma zasłona” — godz. 18, 20 

|STYLOWY (Kilińskiego 123) 


„Sumienie* — godz. 18, 20 
ŚWIT (Bałucki Rynek 2) „Dżulbarać 
godz, 18, 20 
TĘCZA (Piotrkowska 108) 
„Burza nad Azją“ 
godz. 16,80; 18,30; 20,30 
TATRY (Sienkiewicza 40) „Ostatni 
Mohikann* — godz, 16, 18, 2 
WISŁA (Daszyńskiego 1) 
„Pustelnia Parmeńska* — H seria 
godz. 16,30; 18,30; 20,30 
WŁÓKNIARZ (Próchrika 16) 
„Niebezpieczeństwo śmierci“ 
godz. 16,20; 18.30; 20,30 
WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) — 
poranek godz, 11 
„500 cem“ — godz. 16, 18, 20 
ZACHĘTA (Zgierska 26) 
„Jan Rohacz z Dube“ 
godz. 18, 20 


— Uciekaj i 


nie ruszaj mojego towaru, taki 
Pół miasta umrze bez mojego towaru gdyż 


synu — odrzekł 


bez niego nie będzie 


można przygótować jedzenia. Jeśli opustoszeje mój sklep, to na 
czym ludzie będą gotować baraninę z ryżem?... ] 


— Na twoich kościach, ty 


na to Lall-Sing, — Uciekaj pred zej, 
roich. szczątków!., 


szakala stał się mogiła tw 


I Lall-Sing wypchnał kupca ze sklept 
ego wysuszonego na słońcu towaru. 
również wypędzony ze swego sklepu, 


wielkich placków j 
Hawvclarz dywanów, 
dział ńa ulicy i głośno zawodził 
— Zmarnowali mnie 


ci wstrętni si 


synu wielbłądziego łajna! — odrzekł 


jeśli nie chcęsz aby brzuch 


u, a za nim wy Güc kika 
sie- 


Wygnali mnie, a sami 


aje. 


rozłożyli się na moim towarze- Odkąd to dziądowscy sipaje śpią 


na drogich, mirzapu! 


ich dywenach?... 


— Przeklęci sipaje! — krzyczał handlarz zbożeńń. — Z najlep” 
szego wybranego ryżu pieką placki dla swoich rannych! — 


— Mój sklep jest pusty — w 
czołem o ziemie, leżac u wriś 


ią na olac tarzowy. 


rzeszczał handlarz nawozem; bił 
— Cały Ai to- 


| 


EE e amy = 


| eja — 93, Węzrami — 3i, 


ŁKS Włókniarz-Stal (Wrocław) 14:2! 


Jeden tylko Wieczorek 


oddał dwa punkty gościom z Wrocławia 


Łodzianie 


pierw szej 


wzięli wczoraj srogi rewanż za przegrany mecz w 
kolejce spotkań 
Ostatnie spotkanie U mistrzostwo drugiej ligi 


wrocławska. 
zakoń- 


Stalą 
pięściarskiej 


ze 


czyło się wysokim i zdee ydowan ym zwycięstwem ŁKS Włókniarza. 


Goście zaprezentowali boks nie na najwy 


wszystkim rzucała się w oči 


szym poziomie, Przede 
zysta walka gości, nie też dziw- 


nego, że-prawie každe spotkanie przynosiło napomnienia dla pię- 
sciarzy Stali, Poza tym u gości pozostawiała dużo do życzenia kon- 
dycja. Sztóle jest dzisiaj cieniem dawnego Sztołca. Śmiemy twier- 


dzić, że przyczyniło się do tego w niemałym 
druży yny, wystawiają 
nikami. 


Walki wczorajsze, 
cza w wagach Izej ych. 
Techniczne wyniki spotkań 


Waga musza: Kargior 
łarz) — Faska (Stal), Po ładnej 
walce, w której doskonale finiszował 


n 
t0- 
SQ 


Kargiet, zwycięstwo przyznano 
dzianinowi. Faska otrzymał 
trzeciej rundzie napomnienie. 
Waga kogucia: Matecki (Wiłók- 
niarz) — Gzajkowski (Stal). Matec- 
ki zarówno w pierwszej, jak i dru 
giej rundzie zademonstrował bogaty 


repertuar ciosów. W trzecim starciu | 
Czajkowskiemu sędzia udziela napom 
nienia. Walkę wygrał wysóko na 
punkty łodzianin 

Waga piórkowa:, Ma zur (Włoók- 
niarz) — Kucharski (Stał), Kuchar 
ski walczył prymitywnie. W Z 

ch dwóch starciach przeważa] lo- 


dzianin, W trzerim Kucharski na ma 
ment znalazł się na deskach, Mazur 
atakował serfami, wygrywajie walkę 
na punkty. 

Waga: lekka: Marcinkowski (Włókx 
— Paszkiewicz (Stal), Pasz- 
kiewicz pomagał sobie w walce gło 
wa, w drugim starciu wrocławianin 
bin na deskach (do 2). Pod koniec 
trzeciego starcia sędzia odesłał za- 
wodnika Stali do rogu. 


ni i 
n 


rz 


c Sztolea do walk z dużo silniejszymi 


wypa dły 


stopnin kierownictwo 
przeciw- 


mimo przewagi łodzian były ciekawe, zwłasz- 


następująco: 


(Włóż- przez techniczne k. o. Marcinkowski, 


Waga Debisz (Włółe 


pólśrednia. 


marz) — Sztole (Stal). Pierwszą run 


| niez 


de wysoko wygrał łodzianin, W nā- 
stepnej Sztołe otrzymał napomnie- 
nie. Ostatnie starcie zakończyła się 
byt przyjemnie dla zawodnika 
Stali: sędzia za nieczystą walkę ode 
sial go do rogu. Zwyciężył przez te- 
chniczne k, o. Debisz, 


średnia: Ao (Włók- 
niarz | — Kaczor (Stal). Kaczor 
początkowo walczył zbyt agresyw- 
nie, tak że Olejnik miał sporo znim 
kłopotu, W drugim starciu Kaczor 


otrzymał napomnienie, a pod koniec 
tej rundy poddał się Olejnikowi, któ 


ry wyźżrał przez techniczne k, o. 
Waga półciężka: Wieczorek (Włók 
niarzy — Matuła (Stal). Pierwsze 
dwie rundy wygrał łodzianin, W 0- 
statnim starciu po jednym z cio 
„ zadanych Wieczorkowi przez 
Matule — lodzianin upadł na deski 


jednak szybko podniósł się i chciał 
yć daiej.  Przeszkodził mu w 
tym kierownik sekcji ŁKS Włóknia- 
rza, Dąbrows$i, który wskoczył na 


Zwyciężył | ring i uchronił od dalszej masakry 


Z Tatrzańskiej Łomnicy donoszą.. 


Zawody o Puchar Tatr ukończone 


Polska zajęła 3 miejsce za Czechosłowacją i Finlandią 


Tatrzańska Łomnica obst wł) — 
Vczoraj w Tatrzańskiej Łomnicy, 
gdzie prawie już od tygodnia wal- 


i DES: 


ze © Puchar Tatr, 
zo ostatnia konku 


lny dla kobiet 


Czy 


tónej wi 
zmuszeni konku: 'encje 
rać cawod v z 

W klasyTikacji zespołowej pierw- 
sze miejsce - w zawodach i Puchar 
Tatr zdobyła Czechosłowacja, uzy- 
skując 287 pkt. przed Finlandią — 
2295 pkt. Polską — 955 pkt, Fran 
Bułgaria 
— 19 pkt, Rumunia — 17 į Demokra 
tyczna Republ, Niemiecką — 10 pkt. 

Reasumując wystep naszych nat- 
ciarzy | Łomnicy 


te odwołać 
ończene, 


za 


- GŁOB 
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nych 119-42 
Dział mutacji 223-29 
Dział miejski | sportowy 254-21 


wewn. $ | 11 
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Dział ogłoszeń: Łódź, Piotrkow- 


ska 55, tel. 111-590 1 114-75 
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IMi-ele piętro, 
Druk. Zaki Graf, RSW „Prasa* 
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z PC Z M a aa 


dudzaszezikkazANka 


war rozrzucii s$ 


i 
na 


o 


| eym dla nas 
| wez 


tv] 


WSZYS 


legi ko 2 Francuzom, a pokonali 
tkich Czechosłowakówą Siò- 
wa uznania należą się również na- 
zej sztafęcie 4 razy 10 km. -Z na- 
h zawodniczek najlepiej spisała 
r kamtan na- 
ży w rogu 
na 


nie mi TEENETE sę j. 


— Naft 


pocieszają 


fakteni — pawiedział 


raj po n kapillan na- 
szych narciarzy — bylo fg, że nasi 
mi odz: zawodnicy uzyskał szereg 
dobrych wyni ków | klasą swa nie u 
powali prawie klasie naszych 


ych zawodników. 


Na ringach B klasy 


Wyniki spotkań bokserskich o mistrzo 
stwo klasy B. 

W zawodach o oce, mistrzo- 
stwe klasy B okręgu łódzkiego padły 
następujące wyniki: Sud — Łódź 9:7, 

Bawełna II — ŁKS Włókniarz II 8:8. 


Ostatnie wiadomości 


— W turnieju siatkówki kobiecej 
o puchar PZKSS pierwsze miejsce 
zdobyła Spójnia (Wa wą) przed 
Chemia (Łódź) 

— W finałach hokejowych mi- 
strzostw Polski, rozgrywanych na 
„Torkacie*, 3 miejsce zdobył Kole- 
jarz 'P), zwyciężajac Ognisko (Kra= 


ków) 1:0 (0:0, 1:0, 0:0). Finał o I iII 
miejsce odbył się późnym wieczo- 
rem. Wynik podamy jutro, 

— W towarzyskim meczu piłkar- 
skim mistrz Polski Gwardia-Wisła 
sonała Stal (Katowice) 
(31) Szereg towarzyskich me- 
rozegrano wczoraj również na 


(Kraków) po! 


5:3 


— W międzynarodowym meczu bo 
kserskim Gwardia (Warszawa) po- 
konała. Sokol Hrani ce (CSR) 12:4. W 
ramach tego. spotkania Szymura po 
Konal Netukę. 


sipaje po mieście, jestem zrujnowany! — 


O zachodzie słońca zjawił sie na Konnym Bazarze jakiś starzec. 
Fodbiegł do drewnianej wieży wodociągowej, stojącej w samym 


środku placu; w miejscu tym był w odppój dla koni i 
i ząwsze gromady ludzi; starzec upadł ma ziemię, zagrzebał 
zaczął sje modlić, 


i stały z 
stę w pył uliczny i 


RUM 
Niewatpliwie był świętym. 


wiel Ibładów 


Paznokcie u jego rąk i bosych nóg 


były dłuższe od palców, włosy były nie strzyżone od urodzenia, 


a cale ciało pokryte wrzedami, co świadczyło 0: wielu wyrzecze- 
niach i gorliwości jego modłów. 
Prości ludzie, otoczywsży starca ciasnym kołem, patrzyli na 


niego ze czcią i strachem. 


— Znam go — powiedział handlarz dywanów. 


wiek, 
bów Agry. 
modlitwie, a w nocy 
© na ziemi! 

— To prawdziwy święty!... 

Skończywszy modlitwy, 
h dzi, 

— Nadchodzi czarny wiek 
się do rzeczy zabronionych! 
wolnikom służą, jedzą potrawy 
nicy, nabrali hargości i 
ńych!.. Biada nam, biada, 
ścciele śmietników i 


śpi na 


nieznajomy 


nasta] 


łowcy psów będa panować nad światem!... 


starzec zaczął kazanie do 


Bramini porzucają Wedy i 
fewolnicze! Niscy 


je żelazny wiek! Pariasi, czy” 


To święty czło- | 
Na kolanach odbył całą drogę z Benaresu do świętych gro- 
Cały dzień od wschodn do zachodu slońca spędza na 
gołej ziemi. 

Spi na ostrych gwożdziąch, wbitych w deski!.. 
Fakir nad fakirami! — 


| 


biora j 
anA, kom objaśniają prawo, nie- 
sipaje, niewol-| 
już zajmują miejsca dwukrotnie urodzo- 


łodzianina. Oczywiście Wieczorek zo 
stał zdyskwalifikowany. 

Waga ciężka: Jaskóła (Włókniarz) 
— Krupiński (Stal). Wobec niedowa 
gi Krupińskiero, dwa punkty walko 
werem zdobył łodzianin. W walce to 
warzyskiej, po nieciękawym spotka- 
ni u, przy pontinającym zwykłą bijasy 

kę, nie mającą nie wspólnego ż bo- 
ksem, zwycieżył Krupiński, W ostat 
nim starciu Jaskóla otrzymał dwa 
napomnienia 

W ringu wałki prowadził Maslow- 
ski z Poznania, Punktowali: Kiczyne 
kowski i Kupfersztajn z Warszawy, 
oraz Bogdanowićz z Krakowa. Pu- 
bliezności — pełna hala. 
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' 


Kadra reprezentacyjna 


pięściarzy łódzkich 


Kapitanat ŁOZB ustalił listę kadry 
reprezentacyjnej na miesiąc marzec, 
Do kadry weszli: 


waga musza; Stasiak (Zw.-Zryw), 


Kargier (ŁKS Wł., Anielak (Baw.); 
waga  kogncia: Czarnecki (Zw 
Zryw), Matecki (ŁKS Wł), Irgang 


(Baw); 

waga piórkowa: Mazur (ŁKS Wł), 
Kowalski (Baw.), Adamus (Cone:); 

waga lekka: Marcinkowski (ŁKS 
wł), Kaczmarek (Ogn.), Zajączkowski 
(Zw.-Zryw): 

waga półśrednia: Debisz (ŁKS. WŁ), 


Maciejczyk (Conc); Nagajski. (ŁKS 
WŁ); 

waga Średnia: Olejnik (LKS Wł), 
Piórkowski (Ogn., Taborek (Zw 
Ztywi: 

waga półciężka: Wieczorek (ŁKS 
WŁ), Walaszczyk (Włókn, Aleks.), 
Urzedowicz (Baw; 

waga ciężka: Niewadził (Zw. 
Zrywi, Gampe 


Jaskóła (ŁKS WŁ), 
(Ogn.|. - 


Liga koszykowa 


ŁKS Włókniarz — Cracovia 61:28 


O ile zwycięstwo | Hoffman 6 oraz Waligórski i Kozłowe 


soholnie w meczu li 
gi koszykowej przy- 
szło Spójni z trudem 
to 
małą różnicą punk- 


stosunkowo z 


| y W, % tów, o tyle wygra- 
| \ AG na w niedzielę ŁKS 
[| NY włókniarza była zde 
s = l cydowana i to z po 


każną różnicą. Zwła- 
po przerwie łodzianie zawładacii 
Stosowanie przez Cra- 
w» okazałn się za 
bójczym dla gości. Dzięki taktycznym 
łodzian oraz szybkim po- 
daniom, wejściem na pozycję pod ko- 


*żcżą 
salą całkowicie. 
bronienia 


covię w 


posuuięciom 


szem oraż celnym strzałom, gra w drm- 
ziej części stała bardzo 
ciekawa. żywa i niezwykle miła dla wi- 
Zagrania Barszczewskiego, Macie 


zawodów się 
dzów. 
jewskiego i Żylińskiego w tej fazie gry 
tych 


przypominały debre 


ników. 


czasy 


Punkty dla. łodzian użyskali: Barsz- 


czewski 23, Żyliński 16, Maciejewski 12, 


Pływacy łódzcy 
zdobyli puchar P.Z.P. 


Wczoraj na pływalni Akademii 
Wychowania Fizycznego na Biela- 
nach rozegrany został finał zawo- 


we a apo 


zawod j 


ski po 2, 

Dla Cracovii punkty dobyli: Pacu= 
la i Łudzik po 8, Laska, Ciesielski Ro~ 
man i Krupa po 3, Ciesielski Jerzy 2 
i Korcala 1. Zawody prowadziń Przeź 
dziecki z Bydgoszczy i Rusiecki z Ol- 
sztyna. y 
Obecnie ze względu na zawody x 
Czechosłowacją nastąpi miesięczna przer 
wa w spotkaniach o mistrzostwo ligi, 
26 marca dojdzie w Łodzi do ciekawe= 
go rewanżowego meczu LKS Włóknia» 
rza ze Spójnią, 


Gwardia (Warszawa) 


mistrzem Polski w boksie 


Wczorajsza niedziela zakończyła 
drużynowe mistrzostwa Polski w 


boksie. Mistrzem I ligi i zarazem 
mistrzem Polski została Gwardia 


(Warszawa), która wczoraj w Rado- 
miu pokonała Związkowca  (Byd= 
goszcz) 12:4, 
Tytuł wicemistrza Polski zdobyła 
Gwardia (Gdańsk). Gdańszczanie 
wczoraj zremisowali ze Stalą (Cho= 
rzów) 8:8. 

Z pierwszej ligi spada 
wiec (Bydgoszcz). 

PEA _ 


Związko= 


* 


dów pływackich o p char PZPł, Fi Wczorajszy miecz pieściarzy łódz= 
nat PNE wielki sukces pływas | kiego Zwiazkówca = Zrywu z Kole« 
kom łódzkim, klórzy pokonali woda 0 sadzy. RAE, Ki FR 
i3 dującej Pore reprezentacje Sia- |5arzem - Gedanią (Gdańsk) zákon- 
|ska i Krakowa, zajmując pierwsze |czył się zwycięstwem gdańszczan 
| ejst w zawodach, |9:7, 

| «| Ay 


dy Polski, z których dwa: 200 m. St. 


f W ramach zawodów padły 4 rekor 
+ 


zm. pobit pływacy łódzcy. 
rekord na 200 m. 
Proniewiczówna, 


st. kla. 


Nowy 
ustanow 


ła 


W meczu o mistrzostwo IT ligi — 


kobiet i w sztafecie 4 razy 100| Warta-Zwigzkowiec (Poznań) poko= 


nała we Wrocławiu tutejsze Ogni- 
wo 11:5, i zwycięstwem tym zakwa= 
Hfikowała się do I ligi bokserskiej: 
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Konkurs rysunkowy „Głosu 


pt. „Zwierzyniec Zbója Sama“ 


Zagadka Nr 4 


KTO TO JEST? | 


KUPON Nr 4 j 


Rysunek przedstawia 


Imię i nazwisko czytelnika.. 


eseesiseerereeresessreresseeeeseeeecessee 


UJ 


Zawód i miejsce pracy ......... PPE WANIE RZA 
PL 0 SOIOEAEW ns 


UWAGA, CZYTELNICY! 


kopercie, 
Redakcji 
słowe”. 

Wśród Czytelników. 


Kolejne 10 kuponów, wypełnionych 
po skończeniu konkursu — do dnia 15 marċa 1950 r. 
„Głosu”, Łódź, Piotrkowska 


którzy nadeślą 


zania — rozlosowane zostaną cenne 


APARAT fotograliczny, 


2 BUDZIKI — wyrobu Państwowej 


PIŁKA NOŻNA, 


czytelnie należy odesłać w jednej 


I na adres 
86, III p, dła działa „Rozrywki umy- 
kupony trafne 


nagrody: 


zawierające rozwią- 


Fabryki Zeqarów w Łodzi, 


SERWIS PORCELANOWY na 6 os 


praz szereg cennvch ksiażek, 


D-1-14736 


kt 


